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Jednomyślność koalicyi w sprawie Polski.

m u ia

Warszawa. (PA T ) Kom. sztabu gen. wojsk ( dział nowej 57-mej dywlzyi bolwew*okieJ. W
po I - k ich z 5 • • 111 Front litewsko-białoruski: kilku miejscach oddziały nasze przeszły do
Atak nieprzyjacielski w okolicy jezior Wero a 
*ostai odparty. Na odcinku poleskim atak boi- 
szcwńcki ponowi! się, przyczem stwierdzono u-

konfrakcyi. Front wołyński i podolski; 
stronna akcya wywiadowcza.

Obu-

Francya przeciw oderwaniu Litwy od Polski.
W*Ino. W. H. K.i „Lietinwa" pisze w  sprawie 

4*!y.uiiy-slu litewskiego i stosunku Francuzów 
do i ego prttfinysUi co następuje: Stery przemy- 
•lowfe-linansowe francyi upatrzyły jako pod­
stawę do swjih operncyi Rzeczpospolitą Polską. 
2 Folsk i -ta rozszerzyć się ich ekspanzya na 
t'krain.;, Kaukaz i kraju bandyckie. Z tego po- 
v.'o.'i ;i Francya nie życzy sobie oderwania U lw y

od Polski. Organ litewski dodaje od siebie, że 
Franouei spóźnili sie, gdyż ub ieli, ich Anglicy, 
a obecnie Francyo zawisłą jest gospodarczo oa 
Anglii. Wołchy uznały niepodległość Litwy. 
Dnia 25 lutego odjechał juiż z Rzymu poseł 
włoski na Litwę. To samo pismo donosi, jako­
by niepodległ iść L itw y uznana została przez 
państwa skanrtvnawskie.

Wybuch bomby w konsulacie amerykańskim.
Paryż. (Havas) W  konsulacie Stanów Zjedno-czonych w Zurychu wybuchła bomba, sprawia

raniony.

Jak wyobraża sobie koalieya
gospodarcza odbudowa Europy 1

Manifest Rady Najwyższej. — Koalieya weźmie udział w odbudowie Niemiec. 
Sprawa restytucvi zniszczonej Francyi i Belgii kwestyą międzynarodowa.—

O Polsce manifest nic nie mówił
( Telegram własny „GoAea krakowskiego*y.

Wiedeń, 5 marca. dają rzekomy tekst irtanif-. tu, który składa się
Londyńskie konfereneye Rady Najwyższej zo­

stań- | ukończone. Następna sesya odbędzie 
się -'iedhigo w Paryżu, lub R z y n r e  W y rk ie m

z 2-cli części. Pierwsza część posiada charakter 
rgótno noliityczny i zawiera „wskazania11 pod 
adresem poisaczcgulnych paiW w europejskich.

narad londyńskich jest sformułowanie mc nile- I Druga część zastanawia się nad sprawami ści-
Łtu w sprawach gospodarezyuii. Mau.fest ten ■ śle go spod ar oz ran: i zawiera sprecyzowano roz-
Kostaniie ogłoszony, gdy otrzyma aprobatę Mi ile- ; strzygnięcia i postanowienia w kwesly&ch wa-
randa. ; lutowych i transportowych.

Korespondenci londyńscy pi-m paryskich po- „Evening Standard" twierdzi, że w  części o-

gólno-polityczmej znajdują się następujące 
wskazania pod adresem pańsliw europejstńcb i 
enuncyacya:

1) Należy dostarczyć Niemcom większych ilo­
ści surowców.

2) Państwa sprzymierzone będą współdziałać 
w gospodarczej odbudowie Niemiec, ponieważ
leży to w interesie całej Europy, a interes i obo­
wiązek (?) nakazują tu udzielenia pomocy.

3) Sprawa odbudowy zniszczonych obszarów 
Francyi i Belgii V ia być tnaktowana, jako kwe­
sty* mdiędizytharodcw a, a nie narodowa: (A  co 
ze zniszczoną Polską? Red.) wszyscy sprzymie­
rzeńcy będą w odbudowie tej współdziałali.

ł )  Położenie gospodarcze Europy tak długo 
nie będzie normalne, dopóki Francya i Niem­
cy (1) nie podejmą swej przedwojennej działal­
ności przemysłowej.

W  drugiej części manifestu znajdują się — 
w .dle „Evemng Standard" — znajdować się 
mają taikie oto rozstrzygnięcia:

1-o) Należy dążyć do systemu bezpośredniej 
wymiany w tych krajacn. w których stan w a­
luty jest b. n ieum yślny.

2-o) Należy stworzyć wspó ; podstawy finan­
sowe dla państw stwon jnych przez konioren- 
cyę paryską.

Pozatem zawiera manifest jeszcze szereg 
mbiej ważnych wskazań finansów'ych.

Wedle twierdzeń cytowanego dziennika u- 
chwały Rady Najwyższej dążą d o  rychłej zniżki 
cen i  przywrócenia normalnego życie, gospodar­
czego w Europie.

Podając do wiadomości naszej opinii powyx 
sze doniesienia zwracamy uwagę l-o na niesły­
chane przyjazne otamawasko manifestu wobec 
Niemiec, 2-o na zupełne nieuwzględnienie Poi- 
sfri, przy równoczesnej troskliwości o Froncyę, 
Belgię, a nawet wrogie Niemcy.

Mamy nadzieję, że uchwały w  rzeczywistości 
wyglądają trochę inaczej, a dla nas korzystniej 
i  eż tylko w farmie, w jakiej podał ją  germano- 
filski „Evening Standard1' przedstawiają się 
cne tak fatalnie.

7. drugiej jednak strony postępowanie koali­
cyi względem odrodzonego państwa polskiego 
sprawia, że nawet naj bardziej niepomyślne dJe 
Polski uchwały nae stanowią już dla nas nie 
spod zianki.

Koalieya zbliża się do Rosyi 
i robi ustępstwa Niemcom.
Włochy żądają zwrotu częściGzecho 

Słowacyi Węgrom.
Paryż. (Havas) „Liberte" w korespondcncy* 

% Londynu o konferencyi ambasadorów podaje, 
że waruniki podoju z Turcyą zostały prawie u- 
stalone. Mimo uporu opinii publicznej nie zmie­
niono decyzyi co do pozostawienia Konstanty­
nopola pod właazą sułtana. Stanowisko państw 
sojuszniczych względem Rosyi nie uległo (?) 
zmianie. Nitti poparł Lloyda Georga w tenden- 
cyi zbliżenia się z Rosyą, zgadzając się na u- 
stępstwa dla Niemiec. Nitti wyraził życzenie 
całkowitego odnowienia stosunków z Rosyą, 
nawet sowiecką. Co do Niemców jednak N itti 
żąda, aby komisya reparacyjna natychmiast 
określiła należności przypadające od Niemiec, 
w  granicach rozumnych. Czas —  oświadczył 

1 N itti — wymaga rew^zyi zasadniczych warun­
ków Ł-^koju z Węgrami. Ze względu na to, że 
trzy miliony W ęgrów  zamieszkują terytorya 
ustąpione Rumunii i Czecho-Słowacyi Nitti żą­
da zwrotu tych terytoryów Wągrom- Francya 

j opiera się temu żądaniu.
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Prasa bez korespondentów zagranicznych.
(O d  ua*xego koret^oitdenła).

Warszawa, 5 mai ca.
CA ) Czy pWteS codzienna warszawska — trze­

ba s ę spytać z racyj zamietnowania nowego 
szefa biura prasowego w  mini stery um sptaiw 
Bagrainiczny ch, w  osobie byłego dyplon.Łrty w 
służbie rosyjskiej, pana Stanisława Gutowskie­
go — ma pojęcie, jak.4 jest rola prasy w  dzie­
dzinie polityki zagnamicziriej ?

Na to pytanie należy dać odpowiedź natstępu- 
jęicę.: Jak w  w ielu innych aaedizi.iach tak sa­
uno i tutaj, od paru miesięcy w idnieje postęp 
orraiz zmianai na lepsze. N ie będę cytował p.um 
i nie będę cytował majzwisk, gdyz nie chcę w y­
woływać kwiasów i  infiiezjadowoJenia z jednej, a 
niepotrzebnego wynoszenia się i  próżności z dru­
giej strony. Faktem przecież jest, że prasa war­
szawska także się uczy, jak prawie każdy w 
tern państwie. Może mniej i  wołniej, r.aż nne 
sfery, lecz się uczy. Pozostawianie w tyle nale­
ży tiónnaiczyć tern, że w prasie warszawskiej jest 
dużo ludni! starych albo starczych, którzy w 
Wursaaiwde się zadom owili już pr^ed laty, na­
w yk li do pewmych metoa pracy i dzisiaj nie 
mogę. tak łatwo s ę dostosować do nowych wy- 
rfzagań.

ja k  się robiło w  W arszawie poiiiyikę zagratnł- 
czną na użytek czytelników miasta i  prowlu- 
cyii'? Piaimiętam owe czasy z przed laty z górę. 
trzydziestu. Bmaao sdę kilka artykułów z  w noc 
ławskiej „S; hlesi)3che Zedtur.g“ , z  wiedeńskiej 
„Neue Frene Fresse“ , z paryskiego „Temps“ tilbo 
nawet i  „F igara ‘ i  streszezrio się je bez najmniej 
azej oceny krytyennej. N ie mogło się nawet zdo­
być na taką ocenię, ponieważ omanu* wało owemu 
streszczającemu dokładnsiej znajomości wamun- 
kow  politycznych, partyjnych, osobistych, po­
śród których powcfiał ów artykuł. O polityce an­
gielskiej i francuskiej pisano, przerabiając ga:- 
ze+y beri óskle i  wiedeńskie i nie za^tan.iaradając 
się, ile  rozmyślnego fałszu bywadto w  owych ar­
tykułach, obliczonych na to, aby przedstawić 
czytelnikowi niemieckiemu i  każdemu, kto się 
posługuje gazetą. niemieciKą. stosunki framcu- 
skie i' angielskie w  jak  najbardziej błędnem 
świetle.

W  redaKicyacb warszawskich do samej wojny 
ton zwyczaj posługiwania się gazetami niemie- 
ukiieiui, jaku źródłem już nie tylko in form acji 
o  oałym swiecne, lecz rakże jako kopalnią tak 
zwanych wstępnych artykułów, wcale się nie 
zmienił. Korespondentów z wtfielkich miast Za­
chodu nie air-gażowamo chętnie, Co najwyżej z 
W iednia, i  to za bandzo niskie wynagrodzenie. 
<\w wstręi do własmych koreuponder row mov>- 
%voviano tern, że gazety obce prędzej przicho- 
dłzą, niż listy kcre^pandentów N ie rozumiano, 
że korespondent, słodzący na mdejfcu, znający 
stewu-ik' tamtejsze, a równocześnie i  poti^eby 
Własnego kraju, aaiw^ze lepiej i  pożyteca iej 
przedsuutwi daną sprawę, niż jegomość, który 
str. szcza artykuł z gazety iiierriiteokiej, raje ma­
jąc poj ęeda o celu, w jakim  go napisano. Napra­
wdę przoedeż powód unikania korespondentów

BOLESŁAW WALEWSKI.

Przegląd muzyczny.
Muzykalny słuchacz Krakowa miał w zeszłym ty. 

godniu zludzeme, te stary, szanowny wawelski 
gród usiłuje naśladować miasto bardziej pod wzglę­
dem muzyki, niż dotąd nas przyzwyczajono, euro­
pejskie, bo ogłoszone były aż trzy koncerty symfo. 
niczne, w jednym dniu odbył się koncert sławnego 
pianisty, a w południe wabił miłośników śpiewu po 
ranek poświęcony Pucciniemu, wreszcie zapowie­
dziano yremitrę opery w teatrze powszechnym. Po­
dejrzy wam, że niejeden (a jest ich jeszcze nie mało) 
z po*,, ód anumuzykainych obywateli duchowej sto­
licy Polski zatrząsł się z obawy o przvszłość miasta, 
któremu grozi bliski zalew muzyczny. Można ich u- 
spokoić: wprawdzie krakowska publiczność coraz 
Intenzywniej rwie się do używania wrażeń muzy* 
cznych ale jeszcze duzo piór będzie walczyło zjadli- 
w.e o racyę artystycznych idei i dużo jeszcze sensa­
cyjnych usiłowań spali ua panewce, zanim polskie 
Ateny staną pod względem muzycznym na równi z 
miastami Zachodu, a nawet Wschodu. Jeśli kryty, 
rznie weźmie się pod uwagę produkeye zeszłego ty­
godnia, to jedynie koncert Ignacego Friedmanna 
stał na wyżynie skończonego artyzmu i godnym się 
stał osobnego wyróżnienia z powodzi koncertów obe­
cnego sezonu. Grę najlepsz°go dziś znawcy dzieł 
Chopina podziwiałem tylko na drugim koncercie, 
ale to, co słyszałem utwierdziło mnie wr przekona­
niu, że Friedmann jest dziś jcdDym z pierwszych

był zgoła inny. Dziennikarze warszawscy nie 
pobierali stałych pensy . Wytnagraózano ich od 
wiersza. Stąd w redaikcyach panowała ciągła 
walka o wiersze. Kito przychodził z zewnątrz z 
artykułem, był poprostu wrogiem  owych kilku 
stałych współpracownik ów, uważających wszy­
stkie szpalty pisma za swoje folwarki.

Ten system j>iatcenia od wiersza i odsuwania 
od pisma każdego współpracownika z zewnątrz 
przyczynił się mdtesłychamiite dó obniżenia pozio­
mu prasy warszawskiej i  wyjałowienia jej tre­
ści. Równocześnie nrię pozwolił na wyrobienie się 
znic.czniejisnego zastrpu korespondentów zagra­
nicznych, odrębnego typu dzdo ni karskiego, bez 
którego przecież żadna poważna prasa polity­
czna rtlie może się obyć. Dzisiaj zaledwie jeden I ków i  państwa. 
dziennilk w  Warst&diwie posiada jednego kores- 1

pondenta zagnać-icanego, który w całej pełni ro­
zumie swoje zadanie. I r z a z  ziiUnuenna, nie jest 
to dziennik najbogatszy. Tymczasem imine ga­
zety, naprawdę bogaite, obchodzą się bez kore­
spondentów albo poprzestaję na ,ersataach“ , na 
ludziach, kiórzy upmwiiaijąc '.nny zawód, dora­
biają na życie koresponiencyami.

Dzisiaj jedna tylko okoliczność tiómaaży i po 
części, uniewinnia wydawców wnirszaiwskirh: 
niski stan wuluity polskiej w  porównaniu z fran­
kiem i  szylingiem angielskim. Lecz za parę Lat 
ten stan rzeczy ulegnie zmiairic. Do tego c/isu 
wydawcy warszawscy poiv iimm wyrobić szereg 
dziennikarzy, diokłMdirrrch w robocie, o obow iąz- 
kowych, znających obce języki 1 dobrze wy cho­
wanych, których będzie można posłać na. kore­
spondentów-. Bez tafluch informaitorów zagrani­
cznych prasa warszawska* Tntrdr -n.io będzie speł­
niała swoich obowiązków- w-zględem czy telni-

Zbłąkani wśród piasków Sahary.
NOWY LOT PILOTÓW FRANCUSKICH PRZEZ SAHARĘ. — W  HKSPEDYCYI TEJ BIERZE 
UDZIAŁ GENERAŁ LAPPERINE. — OD TYGODNIA ZAGINĄŁ O NlCH SŁUCH. — PRZYPU­
SZCZALNIE ZBŁĄKALI SIE W  PUSTYNI I MUSIELI WYLĄDOWAĆ.1 — ROZPOCZĘTO ZA NI­

MI POSZUKIWANIA AUTOMOBILAMI.
Paryż, 5 maorea

Po palnym pcvyw«u. tucje przez Saharę ,,Golio- 
ta“ , który był już opłakiwanym przez dzienni­
ki, j«k o  stracony, a  jednak odnalazł się później 
nieuszkodzony, przyszła kolej na nową ekspe- 
dycyę przez bezbrzeżną pustyndę lotników iram- 
cuskich, i tym razem Janowu od tygodnia o mich 
słuch zaginął. Dwa samoloty prizecuięw zięły te­
raz ten śmiały lot, jeden ze znakomitym lotni­
kiem francuskim, kapitanem Vu'lilemrin, drugi 
sterowalny puzez ^ ru c a  iika Bernarda, n:a któ­
rym przedsiębrał poaruż powietrzną przez Sa­
harę generał Lapperine.

Lotnicy odbyli już podróż z do Taman
rosset i oto tu nagle o nich słuch zaginął. Ae­
roplany m iały się udać do Tin-Zr ornatem, gdzie 
znajduje siię s tacy a zaopaitrywonda w  cliw e i w 
esencyę, gdzie róD.nies jeat stacyia radloiteiegra- 
fjczna.

Z  chwilą, gdy aeroplany m inęły Tamiamnasset,

zaginęła o nich wieść wszelka. Ostatnia depe­
sza zarządu wojskowego w Aigierz* brzmi: Roz­
poczęto żywe poszukiwania przy pomocy auto­
mobilów Od siedmiu dni aeroplany nie diały; 
znaku życia, wszelka wieść o mch zaginęła.

PSsma francuskie prz, puszczają, że lotnicy 
bylsi zmuszeni wylądować w pustym na półno­
cny wschód od Tim-ZaO'iJtutem. W  tym razie by­
liby ona w kon/takcje z turciemmą ludnoócią, ku> 
ra jest bardzo epokojna i  z jej stinru:' nie g ro  
ztłony lotniiKom niebezpLeczeńatwo. Gorzej by by­
ło, «d rby  aptatnaty musiały wylądować w  pełnej 
puetjni, gdyż tam muisdamoby oczekiwać, ao na-

t dejdzie pom >c.
W  każdym razie lot przez Saharę nie jest po­

zbawiony jeszcze sporych oiebezjr eczeńsLw, 
•. Znaleźć się przez tydzień w  szczerej pustyni j  
: czekać zmił)owama Bożego i  ludiakiej poanory, 
j nie należy do przyjemność,.

Raj paskarzy.
Kawiarnie paskarzy. — Porzucone miliony. — Dziwne karyery. — Docent 
uniwersytetu guwernerem oprawcy. — Arystokracya sprzedaje rodowe

klejnoty. — Z psem w fale Dunaju.
Kraków, 6 marca. I rirhten * twierdzi, że w pierwszym

(m-m} kwestya, jaki kraj i jakie miasto go­
dne są otrzymać nazwę „raju paskarzy** pozo­
staje do%ychczaŁ sporną i  nierozstrzygniętą. 
W szj stkito prawie większe miasta europejskie 
zgłaszają pretensye do tej godności, przyczem 
na.^z sknomr.y aaąuiinąd Kraków uważa, także, że 
może stanąć w  nzoregu pretendentów. Budape- 
gzteńsikl  korespondent „Le.pzuger Neuestw Nach-

rzędzio na 
sto Lica W ę­
dzi ałal noś ci 
lichwiarzy,

miano „raju pałkarzy*' zasługuje 
gier. Daje on następujący obraz 
wszelkiego roazaju spekulantów, 
jaskarzy budapeszteńskich: ,,Na placu Wolności 
napi-zecifA- guiachu giełdy znajduje się kawiar­
nia Gieraowa, najniesympatyczniejszy lokal pod 
słońcem. Kto iiuiaj wchodzi i zajmuje miejsce 
przy stoliku jest bejawątpieniia paskaizem, jed-

wirtuozów świata, co zresztą łatwo wywnioskować 
przejrzawszy listę występów sławnego Krakowiani­
na na rok obecny i przyszły. Technika palcowa po. 
sunięta do możliwych granic doskonałości, tak, że 
często odnosi się wrażenie igraszki potentata forte­
pianu z laką Campanellą Liszta, Etudą teroyową 
Chopina lub parafrazą z Wagnera, a przytem strona 
duchowa, objawiające się w subtelnem frazowaniu 
dj namicznem i wydobywaniu akcentów melodyj­
nych, lu*b podkreślaniu ciekawszych zmian harmo* 
niecnych, to wrzystka czyni z Friedmanna artystę 
na estradzie, szczerze ujmującego, a nierzadko po­
rywającego. Mniej kapryśny niż Śliwiński, mniej 
może refleksyjny niż potężny Backhaus zbliża się 
raczej do typu Rosentl.ala, lub Uodowakiego i staje 
na równi z największymi dziś pianistami Fried- 
mann poza swą mocą wirtuoza umie też zająć iu  
char.za również jako kompozytor. W« formib minia­
tur muzycznych Friedmann stwarza prwóziwe cac. 
ka literatury fortepianowej u nas dość ubogiej. O- 
Ucgi any na bis utwór „Elle óanse" należy obecnie 
do bardzo jłoszukiwanych za granicą, dzięki swej 
błyskotliwej wytworności. Odegranej w programie 
Barkaroli brakuje jakiegoś głęcszego podkładu in- 
wencyi, ale jest w każdym razie kompozycyą 
świadczącą dobrze o wykształceniu muzyczneni au. 
tora zwłaszcza w zakresie h irmonii 

w  przyszłości powinno się u nas witać Fried- 
ma.nna salą pełną po brzegi, a wtedy oklaski gorą­
ce, jakie były na drugim koncercie będą naprawdę 
godne takiego artysty.

Na koncertach orkiestry Namysłowskiego słucha­
czami była publiczność inna, mniej fasowo muzy­
kalna i naogól mniej krytycznie usposobiona, toteż

oklaskiwano z mniejszym zapałem artystycznie 
wysokie punkty programu, a objawiano zadowo. 
lenie tam, gdzie właściwie z prawdziwą sztuką byt 
luźniejszy związek. Orkiestra włościańska braci 
Namysłowskich, tych prawdziwych w najlepszem 
tego słowa znaczeniu „maniaków artystycznych*' 

me od lat przeszło 20 swoją szansę u nas bardzo za­
służoną. Przede wszy stkiem jest to unikat swego ro­
dzaju, bo o Z3»ooie orkiestralnym składającym się 
wyłącznie z muzykalnych włościan nie słyszy się 
tak często w Europie, e może j jedyni u n*i« na ta* 
ką skalę zorganizowanym. Przed wojną skład tej 
rdzennic polskiej orkiestry był zupełnie v.ystarcza­
jącym dis wykonywania dziel symfonicznych i 
sprawność techniczna icż zadowolnić mogła, ile o- 
becnie brak fagotu i oboju i widok jedynaczki wio­
lonczeli na tle dość Licznych skrzypiec sprawia mi­
łośnikom symfonicznych produkeyf dość bolesny 
zawód. Utwory takie jak uwertury 1 prawdziwe 
symfoniczne poematy cierpią na brsk właściwego 
koloru dźwiękowego (wszak klarnet żałośliwego to­
nu oboju nie zastąjri, ani puzon ryczący nie może 
nagrodzić drewnianej charakterystyczno«cj fagotu) 
zato oberki, maźurki, obertasy, kujawiaki, walce, 
mają aż nadto wystrczającą silę dźwięku. W wyko­
naniu orkiestry Namyslowiaków uderza dobra na 
ogól rytmika i często dość precyzyjne pfekty dyna. 
miczne, skrzypcom brak mużo tonu głębszego, ale 
jest czystość i spójność frazowania, a wszystkie 
plusy trzeba zapisać na rachunek pełnego tempera 
mentu kapelmistrza p. Stanisława Namysłowskie­
go, równie dobrego skrzypka 1 wykształconego Aom- 
pozytora. Z litworów odegranych  ̂ przez orkiestrę 
włościańską wyróżniły się wartością muzyczną nie-
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nym z heroldów handlu, pobizęikuj'ącego usta­
wicznie „łańcuszkiem*4. Gromadzą się tu ele­
menty, któie hypnotyzują miasto obcą walutą, 
a które jednocześnie mają odwagę rzucić skar­
by zdobyte jeżeli poiicya nagle otoczy kawiar­
nię.

Po każdej takiej rew izyi znajdują sie porzu­
cone na ziemi portfele z milionami koron... W ła­
ściciele tych portfeli nigdy się już po nie nie 
zg<aszają z obawy przed uwięzieniem.

Istnieją paskarze, których księgi handlowe 
mogą otanowić kapitalny temat do groteskowej 
poiw ieści... Subjekt z podrzędnego sklepu spo­
żywczego, pobierający w 1914 r. 300 K pensyi, 
—  obecnie mieszka we własnym pałacu w naj­
elegantszej dzielnicy miasta, trzyma kucharza, 
dwóch lokai, trzy pokojówki i francuską pannę 
służącą, chociaż nikt z jego rodziny po francu­
sku mówić nie umie. Inny znów wojenny bo­
gacz, który w najnędzniejszych zaułkach ghet- 
ta handlował kiszonymi ogórkami i gnieździł 
sie w dwóch stancyjkach z rodziną złożoną z 
dziesięciu osób, w styczniu 1920 r. zapłacił mie- 
eięczny rachunek u cukiernika 26.312 kor. Mie- 
Rzka w  Budapeszcie pewien dawny czeladnik 
masarski, który zapoznawszy się uprzanio ze 
W3zystkiemi częściami kodeksu karnego teraz 
posiada słynną stajnię wyścigową. Statystycz­
nie udowodniono, że na 20 funkcyonaryuszy 
rządowych załatwiających zakupy dla pań.twa, 
osiemnastu kupuje sobie w bardzo krótkim cza­
sie kamienice. Cóż dziwnego zatem, że kilo kar­
tofli kosztuje w Budapeszcie 9 kor. Tort osiąga 
cm ę 1200 kor., za kozę płaci się 6000 kor., a za 
krowę *0.000 kor. O pewnym właścicielu ziem­
skim, który przed wojną pełnił obowiązki opra­
wcy —  krąży pogłoska, że zarobił 8 milionów 
na skórach padłych koni. Pragnąc uzupełnić na­
der poważne luki siwego wykształcenia i ,,savoi 
v ivre ‘u‘“ zaangażował jako guwernerów doceń 
tów uniwersytetu i płaci im po 10.000 kor. m ie­
si ęczi e. W ielcy paskarze załatwiają swe inte­
resy wygodnie przy pomocy telefonu, ale małe 
hyeny kupują za korony, nabyte za bezcen za 
liry, leje i dollary — wszystko, co tylko da się 
kupić: meble, obrazy, dywany, złote plomby, 
środki lecznicze, mąkę, słoninę, skóry itd. Przed- 
etawiidele paryskiej i  amsterdamskiej giełdy 
dyamentów nabyli en bloc partye kamieni w  
wartości 2 -di m iliardów koron. Magnaci, którzy 
fc powodu zmian terytoryainych, nie mogą cią­
gnąć dochodów ze swych latyfundyów, sprzeda­
ją  tureckie szable i rękojeściach turkusami i  
rubinami wysadzanych, arrrafy z pereł i  dya- 
hh rtów , pochodzące z X V I i  X V II w. i  inne 
cenne pamiątki historyczne i rodzinne... książ­
ki, dzieła sztuki, nawet zbiory marek — wszy­
stko to stanowi przedmiot ożywionego handlu.

A  obok tego armie bezrobotnych, matki, któ­
re kilkunastomiesiąoznych dzieci nie mogą od­
stawić od piersi, bo nie mają innego dla nich 
pożywienia. W iele dzieci na pytanie, kiedy po­
raź ostatni piły m«eko, odpowiadają: ,,a co to 
jest mleko?** Stan średni —  nie, to nie jest 
prawdą, jakoby w  Budapeszcie istniał jeszcze 
stan średni!... W  ostatnich dniach jeden z re­
prezentantów tej wymierającej klasy —  znalazł

w  falach Duraju wybawienie od nędzy... Był to 
literat według krc.n.ki policyjnej, zapewne poe­
ta, współczuł cierpieniom, innej żywej istoty i  
zabrał z sobą w śmierć swego wiernego psa...

Wiadomość o tern samobójstwie przesunęła sią 
niepostrzeżenie wśród paskarskich komunika- 
tć w ... Cóz kogo może obchodzić głodny, zrozpa­
czony poeta i  jego pies?

Kobieta pokrajana iv kawały w dwu worach.
NAlJ BRZEGIEM RZEKI ZNALEZIONO DW A WORT ZE ZWŁOKAMI MŁODEJ KOBIETY — 
W YGLĄDA NA  25 LAT, MA DŁONIE MAWICUROWANE. — TAJEMNICZA ZBRODNIA.

Paryż, 5 marca.
O parę knomeórów cd zalesionych okolk Orb 

w  półnoa.oj Frai. icyi, wykryło nad brzoj em rze­
ki niezwykłą zbrodnię. Oto w dwu workach zna­
leziono pokrajanie w kawałki zwłoki jakiejś mło­
dej kobiety. W ory te, ziav,iicr:jące pokrajane 
członki ludzkie, wyrzuciła woda na brzeg, gdy 
wylew  rzeki się kończył. Pierwszy wór krył gło­
wę i tułów kobiecy, odcięty powyżej bioder. W 
drugim won-ze znaj do w ail się kadłub. Nogi odcię­
te od korpusiu, znajdowały snę prawdopodobnie

w  trzecim worku, którego m ino poszukiwań do­
tychczas r.ie zir.r loziono.

Pierwsze brdauH śledcze pozwoliły ustalić 
fakt, że młoda kobieia zosj da zamordowania 
przez uduszc-nre szn.urk cm. Ofiara z.brwlni, któ­
ra zdaje się rrieć około 25 lat, miała ręce pie­
lęgnowane i mami c u rw ; ino, z czego można wnio 
skować, że należała do kobiet tnie pracujących 
ciężko fizycz ne. Przypuszczają, że powodem 
niezwykłej zbrodni była chęć zemsty.

Z Y G Z A K I .

Kult piękności.
(m-m) Piękność kobieca jest teraz bardziej, 

nV(ż kiedykolwiek en vogue. Kwest JK konkursów 
piękn.Jś.1 poświęcają pisma framcusl ie, angiel­
skie, amerykańskie całe szpalty, omawiają ją  
nawet w artykułach wstępnych. Paryż ogłasza 
królowę piękności, królów ę królowych, która 
ma z-tóuącc na rydw a. ie  u j umtuinj m w dniu 
uroczystości półpoćcia (mi-careme). Szerokie 
sfetry żywo interesują się tą elekcyą, a prasa 
traktuje ją omal że n e równorzędnie z wyborem 
prezydenta). I to nie tylko prasa popularna, w ro­
dzaju „Maitin*, „Excelsiicr“ , „Petit Pams.en", 
„JounraJ", ale i poważne organy polityczne, jak 
ń. p. „Tem ps“ . W  jednym z ftsflMinch numerów 
feljetonista „Temps‘a“ pochwala, myśl organizo­
wania mani festacyi na cześć piękności. Należy 
przypomnieć człowiekowi, że w szerogu warto­
ści należy się poczesne miejsce pięknu. Tern 
bardziej teraz przypomnicuie to jest aktualnem 
i potnzebnem, kiedy brzydota, polącznna z bo­
gactwem, pragnie zagarnąć wszystkie hołdy dla 
siebie. Nawet te efemeryczne tryumfy, te koro­
ny z pom łowanego karto:.u, te dyplomy hono­
rowe unaocznią ludziom nazbyt zmerkaintyl zo- 
wianym, że jeszcae istnieje coś obuk wszechpotę­
żnego interesu, i że pięli no nie rezygnuje ze swo- 
ich praw.W pogoni za szczęściem
Czarujący dramat obyczajowy w 6 aktach, 
niedościgniony pod względem techniki i wy­
stawy, w treść którego wplecione są orygi­
nalne zdjęcia z wybuchu gazów w kopalni, 
palarni opiun$ świątyni Afrodyty i t. d.

wystawia 5 5 4

iteatr MW, l i t e t  Saski, m  Sw. Jana i
snany u nas cykl pt. „Grajek** Jotejki (autora ope- l 
ry: „Grajek** i Historyi muzyki) doskonale instru- 1 
hrentowany, dalej świetny w charakterystyce ludo­
wej oborek z baletu pt. „Pan Twardowski** Lewan­
dowskiego i wcale interesujący w nastroju, choć 
beapretensyonalny obrazek muzyczny Powiudo- 
akiego pt. „Wesele". Kompozycye te u nas nieznane 
zasługują na rozpowszechnienie zwłaszcza tam, 
Rdzie się produkuje utwory t. zw. popularne, żeby 
choć w części zastąpić zagraniczne miernoty, aż nad 
to przez c. k. austryackie kapele u nas zakorzenio- 
De- Mazury Namysłowskiego mają swoją sławę nie 
P^ejszą od Wrońskiego, nieśmiertelnego w Polsce 
kompozytora tańców, a „Kocia serenada" Namy­
słowskiego dość zręcznie naśladująca naturę może 
" czyć na niezawodne powodzenie u publiczności,
"  której Beethoven jest „za nudny", Wagner „za 

ciężki", a Debussy „niemiłosiernie dyssonansowy". 
Na ogół koncerty silnie odwiedzane sprawiły kra- 
ko.tcjjgj pub|jczności dużo miłych wrażeń zwłasz­
cza u „Królewiaków", którzy cieszyli się zapewne, że 
m°f?ą „Galicyanom" z dumą powiedzieć: a widzicie, 
®y umiemy się też dobrze organizować! Koncerty 
orkiestry włościańskiej mają u nas znaczenie, jako 
dowód bądź co bądź rzetelnych wysiłków artystycz­
nych w tych warstwach narodu, które, dziś zwła*

* >, materyalizmem bardzo przesiąknęly i w tern, 
c przychodzą do głosu korrpozytorowie polscy, któ- 

próżno długie lata czekają na pokazanie się 
Ia!u’ U *?as t»icda orkiestralna. Warszaw* ■ 
J ‘ ''harmoniczna orkiestra, to jedyny u nas ze-  ̂

P°)v8*nie.iszy stały. Lwowska filharmonia za- i 
ona jako konkurencyjno przedsiębiorstwo upa­

dla po 2 latach zlej admiristracyi w Poznaniu do­
piero teraz’ tworzy się z orkiestry operowej symfoni­
czny zespół, a w Krakowie po odlocie czarnożółtej 
muzy uniformowanej w początkach dopiero jest or* 
kiestra symfoniczna Związkj muzyków, dobrze się 
zapowiadająca. Ogłoszone na miesiąc marzec 5 kon­
certów dadzą nam dowód, czy na przyszłość nieda* 
leką można marzyć o stałej orkiestrze symfonicznej, 
którą miasto powinno i obiecywało już stworzyć i 
utrzymać, a która powstaje dzięki dobrej woli i 
energii zawodowych pracown ków. Jeśli się to uda, 
będzit wówczas można mówić o kształceniu publi­
czności muzykalnej, która u nas jedynie o fortepia­
nie ma dobre na ogół pojęcie, o śpiewie jeszcze nie­
wiele, a orkiestrze naprawdę bardzo mało.

Dużą zasługę oświecenia publicznego trzeba przy­
pisać drowi Reissowi za jego prelekcye, z dziedziny 
muzyki, zwłaszcza na t. zw. porankach gdzie się o- 
mawia różnorodne tematy z historycznego i estety* 
cznego stanowiska i gdzie nasi miejscowi artyści i 
adepci mają sposobność wygrania się i wyśpiewa­
nia. Ostatni poranek poświęcony Pucciniemu, dał 
nam znowu sposobność usłyszenia głosu p. Hendri* 
chówny, niezawodnej nawet tam, gdzie obawiać się 
można pew mgo dorywczego przygotowania, śpiewu 
p. Rawicza, prawdziwej podpory wszelkich muzycz­
nych produkcyi Krakowa, artysty-amatora bardzo 
odpowiedzialnego, pełnego zapału i dobrego przygo­
towania, wreszcie p. Romanowskiego, najlepszego c- 
becrie w Krakowie barytoni>*y, któremu życzyc na­
leży, aby mógł swój przymusowy zawód zamienić na 
prawdziwe powołanie artysty.

OKROPNOŚCI W OJNY
z takim artyzmem opisane, w zabronionej do niedawni, 

powieści Henry Barbusse’a

O G I E Ń
ukaże nam największy film świata braci Pathó

(Oskarżsm!...) -1’a C C U S e !...
Część I-a od soboty 6 marca 548

w K?n?e „Lubicz*4, ul ca Lubicz L. 15.

Cnwila Oieżaca.
Kalendarzyk*

Św. Wiklora

Wschód słońca 7*14  R

Marca
Zacbód słońca 6 30 
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TEATR IM. JUL. SŁutiTACKiEGO.
Sobota: (Nowości ..Ponad śnieg" dram. w 3 aktact 
Niedziela popoł.: .Nerwowi".

Wieczór: „Ponad śnieg".
m i R  B A G A T E L A " .

S>b’ ta popoł.: Przedstawienie dla dzieef.
Wieczór: „Gra. serc".

Ni-.ut.ieia przedpoi.: I. Koncert symfoniczny. 
Popołudniu: „Hiszpańska mucha".
V ieczór: „Twarz i maska".

TEATB POWSZECHNY.
Sobota: „Oopowieś :i Hoffmanna".
Niedziela popoł.: „Dwaj złodzieje".

Wieczór: „Kain".
OPEHkTKA W NOWOŚCIACH.

Sobota: „Targ na dziewczęta".
Niedziiela popoł.: „Targ na dziewczęta".

Wieczór: „Tam gdzie skowronek śpiewa**.
W 1 KŁADY W DOMU ARTYST (pi. św. Pucha* 
Sobota: Józ. Flach: „Poeciswykoiejeńcy", część VIII. 

Wilde.
K0LLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH. 

Rynek ąłówny. Linia A— B L. 39.
Sobota: Prof. Dr Józ. Reiss: Robert Schumanu (z i. 

łustracyą muz.).

Foch przyjeżdża do Lwowa!
Jak się dowiaduje „Gaz. Wiecz.“  zachodzi du­

że prawdopodobieństwo, że marszałek Foch 
podczas pobytu swego w Polsce odwiedzi także 
i Lwów, którego losami podczas bohaterskich 
wolk Lwowian o ukraińską nawałę bardzo się 
interesował. W ładze wojskowe wydały już sze­
reg zarządzeń, mających na celu godne powita­
nie znakomitego gościa.

I ®  h h n r  m n m  h i m i l
Komitet złożony z wszystkich grup ludności 

żydowskiej K iakowa wydał w tych dniach ode­
zwę protestującą przeciw barbarzyńskim po­
gromom dokonywanym na żydach ukraińskich 
przez nandy żołdactwa ukraińskiego.

Zarazem zwraca się komitet do żydów kra­
kowskich z prośbr, ó datki na ofiary pogromów 
ukra ńskich. Przewodniczącym komitetu jest 
dr Rafał Landau wicepr. gminy wyznaniowej. 
Datki przyjmuje kasa gininy wyznaniowej, iub 
ska-bniik komitetu dr Leon Ader (Straszewskie­
go 15).

RzeWnmB żsdanie śląskich.
„Prager Tagblatt** twierdzi, że niemiecki w y­

dział plebiscytowy w Ciesz? nie zawiadomił le- 
icg 'iiic zn ie  Maśs&ryka i prez. mim. Tuszara, że 
Niemcy żędają konstytucyjnego zagwarantowa­
nia ula Śląska Ciesz\iiskicgo trójjęzyczności. 
W  trzeci w nym razie będą Niemcy głosowali 
przeciw Czechem.

15081771
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Madame Dubarry
od daw na zapow iadany w ie lk i film  obecnego 
sezonu, n ieporów nana sensacya, w chodzi od 
dziś na ekran „UCIECHY". Ą k cya  film u , to­
cząca się w  pałacach k ró la  francuskiego, 
Lu d w ik a  XV., da je sposobność do ro zw in ię ­
cia  n iebyw a łego  przepychu w ystaw y, w nętrz 
i kostyum ów . W  ro li ty tu łow ej w ystępu je 
znakom ita  a rtystka  polska, PO LA  NEORI, 
która  kreacyą  tą zdobyła  sobie św ia tow ą  sła­
wę do tego stopnia, że film  zakup iono do 
W łoch , F rancy i i A m eryk i. T reśc ią  film u  są 
p rzygod y  p ięknej m odn iark i, Jeannaty, k tó ­
rą  dziw ne ig raszk i losu, a zarazem  uroda i 
spryt, u czyn iły  hrabiną D ubarry, kochanką 
kró lew ską  i p ierw szą  dam ą Francyi. Z  w y ­
buchem  rew o lu cy i uw ięziona, D ubarry, są­
dzona przez trybunał rew o lu cy jn y , k tórem u  
przew odn iczy je j p ierw szy  kochanek, stu­
dent de Foix, zosta je skazana na śm ierć. Jej 
p iękną  g łow ę  rzu ca  ka t tłum om . W szystk ie  
sceny zb iorow e tego  film u  budzić m uszą 
zdum ien ie rea lizm em  oddania g rozy  rew o­
lu cy jnej. D zies ią tk i tys ięcy  osób b ierze w  
n ich  udział. W id z im y  w a lk i u liczne, zdoby­
cie  B astylii. posiedzen ie trybunału  rew olu ­
cyjnego, zabaw y w  k ró lew sk im  zam ku w  
Fontainebleau, m askaradę w  w ie lk ie j ope­
rze, — "wszystko ściśle w ed łu g  h istorycznych  
obrazów  i ilu stracy i.

F ilm  ten przynosi w szystko, co zac ieka­
wia, wzrusza, baw i i w strząsa. Obraz m a 7 
aktów, w ym a ga  w ięc  dłuższego czasu do w y- 
świetlamia. D latego  też w dn i powszednie 
p rzedstaw ien ia  rozpoczynać się będą o go­
dzin ie  4*30, w  soboty zaś i  n iedzie le p ie rw ­
sze p rzedstaw ien ia  rozpoczną się o godzin ie
3-cdej. W ob ec spodziew anego o lb rzym iego 
ruchu  (film  grano w  W arszaw ie  6 tygodni, 
w  B erlin ie  595 razy ), zw racam y uwagę, żc 
n a jła tw ie j jest otrzym ać m iejsca  na godzinę 

4*30, w zg lęd n ie  3.

j Zwalczanie tyfusu plamistego w Polsce.
I Na posiedzeniu miejskiej komisyi sanitarnej, I chodów, łóżek szpitalnych, pościeli .bielizny, my- 
M odbytem w  dniu 26 lutego, wspólnie z delegata- J dła, namiotów, aparatów dezynfekcyjnych, przy-
' m i Timiiclrinułno^ei non.wA.lvMr 1 n.lr«♦ « .  J — T — -   ---  ̂ -----1 ‘  * *mi wojskowości, naczelny lekarz m., dr- Janisze­

wski, przed sprawozdaniem o stanie epidemii 
tyfusu w Krakowie, diai ogólny pogląd aa  *tan 
epidemii w Polsce i w głównych zarys.ch przed­
stawił progTam, oraz dotychczasową działalność 
ministerstwa zdrowia publicznego w  tym za­
kresie.

Epidemia tyfusu plamistego w  Polsce irwta 
już piąty rok. Jakkolwiek epidemia ta n u  <>d 
wachodn, potworzyły się jednak także i w kraju 
większe ogniska tej zarazy, mianowioi/e w  gu­
berniach kieleckiej, radomsk ej, piotrkowskiej, 
oraz lubelskiej. A wobec stosunków, wywoła­
nych długotrwałą wojiną, złem odżywianiem się 
i wycieńczeniem ludności, wobec nćskiej kul­
tury sanitarnej w  kraju, braku lekarzy, szpitali, 
bielizny, mydła, aparatów dezynfekcyjnych i t. 
cL, znalazła ta choroba podatny grunt do szerze­
nia się.

Program ministerstwa zdrowia publicznego 
zwalczania tej choroby poleg ł na niedopuszcza­
niu do nowych inwazyi choroby ze wschodu i 
na tępieniu większych ognisk i  pojedynczych 
przypadków wewnątrz kraju. •

Pierwszy cel został częściow o ostągnięły przez 
stworzenie i utrzymywainie tak zwanego kordo­
nu sa/r ilntmego ma wschodniej granicy b. Kon­
gresówki.

Dla walki z tyfusem plamistym wewnąirz 
kraju brakowało wszelkich środków technicz­
nych. Ministerstwo zdrowia publicznego spro­
wadziło z zagranicy przy wydatnej pomocy rzą­
du amerykańskiego, odpowiednią iiośó samo­

rządów kąpielowych i pralni ę.
Skupiając resztki urządzeń szpitalnych, u- 

rządziło ministerstwo 2.500 łóżek szpitalnych dla 
chorych tyfusowych. Akcya wewnątrz kraju po­
legała na zolowaniu chorych, oraz na odwsza- 
niu osób, stykających się z chorym, na zachę­
caniu ludności do miDisowego kąpania się.

Ministerstwo, przygotowując się jeszcze do e- 
nergj czniejszej i  skuteczniejszej walki z choro­
bą, licząc na uzyskanie środków technicznych 
z zagranicy, utworzyło Centralną KOmisyę zw ul­
egania dam plamistego.

Ilość przypadków duru plamistego w b. Kon­
gresówce spadla z 7664 w lb-tym tygodniu z. r. 
Aa 906 w 41-ym tygodniu i  r., potem zaczęła 
się nieco podnosić, dosięgając jednak pod ko- 
r ie c  roku tylko cyfry 1000—1400 przypadków 
tygodniowo. W Galicy! zachodniej ilość przy­
padków tyfusu do sierpnia b. r. trzymała się w 
Skrę innych granicach. Posuwanie s.ę naszych 
wojsk na wschód, gdzie tyfus plamisty sjinie 
grasował, wywołało imwazyę nowych przypad­
ków tyfusu w mniejszym stopniu do b. Króle- 
stow, ale główtnue do b. Galiicyi.

Tyfus plamisty nie d.a się za jednym zama­
chem zupełnie znieść. A le  przez celowe zarzą­
dzenia i lojalne wypełnianie tych zarządzeń 
przez podwładne orgiana, oraz współudziale ca­
łego społeczeństwa, da się tę epidemię miasam- 
przód przynajmniej opanować, a. po skończeniu 
wojny wytępimy tyfus plamisty z pewr,ością 
doszczętnie.

Mm  s i n  niemieckiego Ba ś l i n i !
W  Częstochowie toczyła się sprawa 4-ch 

Niemców oskarżonych o szpiegostwo na rzecz 
Nicmiefc, rozpatrywana w  sądzie okręgowym. 
Sąd oglcsił wyrek nakazujący Edwarda Hama­
na, lat 54, uznać winnym z art. 108 ust. 6 K. K. 
i skazać 90 na karę śmierci przez rozstrzelanie 
z pozbawieniem praw stanu. Trzej pozostali o- 
skarzeni: Ostheim. W izner i  Baldin dla braku 
dowodów przestępstwa zostali uniewinnieni.

n a  d z i e ń  n o n  n u

Niezawodnie będzie — (niech ją  
Djabti wezmą) ! — wojna z Czechią. 
Dobrze l... Jeszcześmy nie jedli 
W Złotej Pradze — czeskich knedli!... Kr.

uflOROBA CHOIŃSKIEGO. Znany publicysta i
powieściopisarz Jeske Choiński zachorował poważ­
nie w Warszawie.

URZĄD DYSCYPLINARNY PRZY MINISTERST­
WIE OŚW .PUBL. P. minister oświecenia publicz* 
nego powołał na członków wyższego urzędu dyscy­
plinarnego, przy miniateryum: p. Jana Bronisław-
skiego, sędziego apelacyjnego: na przewodniczące­
go; na członków zaś pp.: Bronisława Sobolewskie­
go adwokata, Tadeusz* Tomaszewskiego adwoka­
ta, posła Juliusza Smulikowskiego nauczyciela i p. 
Władysława Chrzanowskiego dyrektora szkoły Szlen 
kera. Na zastępców; Józefa Świerzyńskicgo i Karo* 
la Kosteleckiego.

ZMIANA USTAWY WODOCIĄGOWEJ. W dniu 4 
marca br. odbyło się ped przewodnictwem wicepr. 
Sayego posiedzonie Sekcyi 1, 2. i 3, na którem u* 
chwalono projekt zmiany postanowień § 6 usta wy­
wód ociągowej, projekt zmiany taryfy, zawartej w 
przepisach wykonawczych do ustawy wodociągo­
wej i projekt rozporządzenia wykonawczego do sta­
tutu o podatku od przyrostu wartości nieruchomo­
ści. Dalej powołano nowych radców miejskich w 
miejsce ubyłych. w końcu załalwiono kilka spraw 
emerytalnych.

POSIEDZENIE PRZYBOCZNEJ RADY APROWI- 
ZACYJNEJ odbędzie się w sobotę, dnia G bm. o go !z. 
6 wieczorem.

Offenbacha, śliczne .,Opowieści Hoffmanna'*, które 
stale zapełniają nasz teatr wyborową publicznością. 
Jutro popołudniu świetny, ulubiony wodewil Anczy* 
ca „Dwaj złodzieje*', wieczorem zaś nowość ostatnia 
w dziedzinie dramatu, poetycki ..Kain" Pawła 
Staśki.

NOWOŚCI REPERTUAROWE. Dyrekcya , Baga­
teli" nabyła na okres najbliższy wyłączne prawo 
wystawienia szeregu ciekawych nowości Mołnara

Karnawał"), Arcy baszę wa („Zazdrość*), Krzywo* 
szewskiego („Kolombinę**). Szaniawskiego („Pierw­
szy kochanek**) oraz Kicdrzyńskiogo — autora „Gry 
serc*" najnowsza sztukę pt. ..Pocałunek wojny".

ORKIESTRA NAMYSŁOWSKIEGO. Z Chrzauowan 
Cieszyna i Białej donoszą nam o ogromnych sukce­
sach koncertów słynnych „jNamyslowiaków**. W Cie­
szynie na obu występach symfonicznej orkiestry 
stawili się w komplecie reprezetanci koalicyi z mi­
nistrem Mounillem na czele, który gorąco zapra-

* szał dyr. Namysłowski 3go do Paryża. Podobnie go* 
! rąco oklaskiwali „NamysJowiaków** licznie zebrani
* na sali Włosi a nawet Japończycy podziwiając mu- 
' zykalność polskiego iudu i wysoką kulturę artysty*
1 czną orkiestry.

SYMFONICZNY KONCERT W  „BAGATELI” po­
święcony twórczości Ryszarda Wagnera odbędzie się 
w niedzielę 7 bm. Urządzeniem koncertu, którego 
atrakcją pierwszorzędną będzie symfoniczny zespół 
złe żony z 60 przeszło muzyków, zajmuje się „Zwią­
zek muzyków- polskich**. Początek koncertu o godz.

, 11 i pół przedpołudniem.
OPERETKA W  NOWOŚCIACH. We wtorek 9 mar­

ca wchodzi po raz pierwszy na Repertuar Teatru 
Nowości operetka E. Kalmana „Manewry jesienne*'. 
Obsada ról spoczywa w rękach najlepszych sil zespo­
łu teatru Nowości pod retyseryą L. Letajnera. Nie 
małą senzacyą będą solowe tańce N. Nadeźsdiny i 
Z. Nellego. Nadzwyczaj melodyjna muzyka i nader 
wesołe libretto przyczynia się niewątpliwie do sta­
li go powodzenia tej operetki. Dyryguje B. Walew­
ski. W  niedzielę popol. powtórzonym zostanie „Targ 
na dziewczęta*, wieczór „Tam gdzie skowronek 
śpiewa*.

RAUT PLEBISCYTOWY W  „BOMU ARTYSTÓW*'
(plac św. Ducha) dziś (sobota). W części artystycz­
nej współudział: prof. dra J. Flacha (słowo wstępne) 
omz artystów: W. Hendrichówny. A. Ludwiga, T. 
Białkowskiego i Z. Trojanowskiego. Początek o go* 
dżinie 10 wieczór.

KONCERT NA KRESY ZACHODNIE odbędzie się 
we czwartek dnia 11 marca br. w sań ..Sokoła'*. Wy­
stąpi primadonna opery genewskiej StanłMm-*- 
Kerwia Szymauawsk* z przepięknym repertuarem 
francuskiej muzyki wokalnej. Wysoce stylowy i 
niezmiernie interesujący program wieczoru, obej­
mujący romance, pieśni i arye operowe najznako­
mitszych kompozytorów w wykonaniu słynnej ar­
tystki oraz tak ważny cel narodowy dają rękojmię, 
że w dniu tym iłie pozostanie na sali ani jednego 
wclr.ego miejsca. W ten sposób złożyć mamy dowód 
ink pojmujemy nasz narodowy obowiązek. Cały do* 
chód przeznacza ..Krajowe Biuro Koncertowe i Te­
atralne" na fundusz plebiscytowy ziemi śląskiej. 
Balety są do nabycia w księgarni Krzyżanowskiego 
(Rynek, Linia A—B).

„NASZA A WASZA WOLNOŚĆ”. Pod tym tytu* 
łt*in wygłosi odczyt prof. lin. Jag. dr W acław Sobie­
ski w niedzielę 7 bm. o godz. C wieczór w sali Koper­
nika, Uniwersytet II. p. na cole oświatowe V I Koła 
T. S. L. i Radę Opiekuńczą. Bilety do nabycia przy

O  □  □

SIEKANKĘ JĘCZMIENNĄ po 25 dkg na osobę bę- F wejściu na 6alę. 
dą w ydaw ały sklepy rejonowe i konsumy od wtorku J OGÓLNO-POLSKI ZJAZD RYBACKI W  WAR- 
9 bm. za odłączeniem 07 odcinka legitym acją zbio- *( SZAWI3. W dniu 20 i 21 marca br. odbędzie się w 
rowej w  cenie 0 K 40 hal. za 1 kg.. , W arszaw ie Z iazd Rybacki z ziem całej Rzeczypo-

Z TEATRU POWSZECHNEGO. Dziś arcydzieło j spolitej Polskiej.

ZAWODY NARCIARSKIE: S. N. I. L. K. S. „Czar.
ni* urządza w  dniach 13 i 14 marca w Sławsku za­
wody narciarskie. Kombinowany bieg i skok w me. 
mory a! Steinhausa ł bieg z przeszkodami na prze­
strzeni 2 km. Zawodniezyć mogą członkowie Tow a­
rzystw  należących do Polskiego Związku narciarzy. 
Zgłoszenia do 11 bm. w  sekretargacie uL Jabłonow­
skich 28, I. p. W pisowe do memoryalu 30 Mk, do 
biegu z przeszkodami 20 Mk. Bliższe wiadomości w 
programie.

ZAWODY BOBSLEIGHOWE I SANECZKOWE.
Urządzone staraniem Sekcji Narciarskiej Towarzy­
stwa Tatrzańskiego w  Zakopanem, zawódj' bobsieig* 
hewe 1 saneczkowe, na torze Kuźnickim  odbudowa­
nym staraniem Sekcyi, dały następujące, mimo nie. 
pomyślnych warunków śnieżnych, sportowo wyso­
ko stojące rezultaty: W  wyścigu saneczek dwuoso­
bowych. pierwszą była osada pp. Stefana i Romana 
Łuszczy ruskich w czasie 2 minut 39 i 2.10 sek. W wg- 
śc iga  t  i »  zegpelinjców pierwszą była osada pp. L*- 
licntala. Łuszczyńskiego Stefana i Przyluskiego w 
czasie 3 m. 8 sek. W wyścigu bobów 4-o„obę -vyeh 
pierwszą była osada pp. Hawranka Zygm., Horo, 
azczakowskiego Włam, Leistena i N. K. w czasie 3 
min. 2 sek. W wyścigu bobtiaigbow 6-oąabowycb O 
mistrzostwo toru pierwszą nagrodę zdobyła osada 
R. Leszczyński Kierm ińskl, W elicłiowski, Lieblimg, 
LGiental i Luszczyński S., w  czasie 2 min. 15 6710 sek.

Z  TOW. KRESÓW POMORSKICH. W  sobotę 6 
bm. o godz. 7 wieczorem w jg los i w sali Kopernika 
Uniw. Jagieli. dr Franciszek Kowalski odczyt p. ł. 
„W rażen ia  z podróży po ziem i pomorskiej i zaga. 
dnienie kaszubskie“ .

NA PASKU TYTONIOWYM przychwycono n ieja­
ką Stef. Lachowicz w  chw ili gdy usiłowała spienię­
żyć na ul. Basztowej pa-zkę tytoniu, wagi ponad 2 
klg. S. Laclrowicz tlomaczyła się. że tytoń kupjją 
„dopiero" na Kleparzu od jakiegoś wieśniaka za 
800 koron i cliciaia odsprzedać zadowalając się mi­
nimalnym  zyskiem.

SPRYTNY KONIOKRAD. Adam owi Palaskiemu 
gospodarzowi z M iechowskiego zaproponował prze­
wóz węgli z ulicy Bosackiej. Kazał Polaskiemu zaje* 
chać na ul. Boaacką, wskazał mu pierwszy z brzegu 
dom i ooprosił go, aby udał się na II  piętro i tam 
zawiadomi*, że fura już zajechała. Naiwny chłopek 
poszedł pod wskazany adres, lecz tam mu powie­
dziano, że nikt nie zamyśla pozbywać s ię  węgla. Go­
spodarz podejrzywając jakiś nodstęp, zbiegł na dół 
co sił mu starczyło, lecz tu ku swemu przerażeniu 
kon i ani woTu n ie było. Zmartwiony przyszedł aa 
poheye, opisał całe zajście,, dodając, że poniósł szko­
dę z górą 40.900 koron.

WŁAMANIE. P. W alen ty Nabożny doniósł, te do 
jego mieszkania przy uL Grzegórzeckiej 14 włamali 
się nieznani sprawcy i skradli mu garderobę war­
tości 25.000 koron.

SKŁADKI W  Adm in istracji naszego pismo zło­
żono na fcumiteł i lu  sprowadzania jańcdw z niewoli 
r-sy jtk ia j p. W ito ld  Drzewiecki, K r a k ó w  Mk 10. 
P. Z o fie  Szałowicz, Kraków Mk 10.

„FILATELISTA POLSKI". miesięcznik po­
święcony sprawom filatelistycznym. Redakcja: Kraków, 
Bracka 10, Skrytka pocztowa 98. opuścił prasę i zawiera: 
Kazimierz Gryżewski: Znaczki rosyjskie podczas wojny 
europejskiet. — Józef Binłyna-Cltołodecki: Początkowe 
!zieje poczty w Polsce. — Polański Włodzimierz: Historya 
olskich kopert z rokn 1800. — Bernstein Wilhelm: Apel 

do Ministerstwa Poczt i telegrafów. Jen Gilowski: 
O przepołowionych znaczkach pocztowych w Polsce. — 
Nowe znaczki pocztowe, rozmaitości, z pism i książek Ud. 

 o— —
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KONCERT ALEKSANDRY SZAFRAŃSKIEJ w y ­
twornej pieśniarki odbędzie &:e w  scbote 6 bm.

PAWEŁ KOCHAŃSKI, słynny skrzypek wraz z 
Kurołem Szymanowskim wystąpi u nas w  niedzielę 
7-go bm.

PORANEK „TRAVIATA“ YERDIEGO, który w y­
wołał n nas bardzo żywe zainteresowanie odbędzie 
się n ieodw oła ln ie  w  niedzielę 7 bm. Prelegentem 
jest dr .Józef P.eiss, w części ilustracyjnej pp. Hoff- 
m anówna. F. Greno. St Romanowski i akompauia- 
to r  Tadeusz Markowski.

PORANEK O „MUZYCE ROSYJSKIEJ11 Z IGN. 
DY GĄSEK, tenorem o sławie światowej, odbędzie 
się w  niedzielę 14 bm. Prelegentem jest dr Józef 
Reiss. Poranek zapowiada się świetnie.

FAŁSZYWE B AN K N O TY CZESKIE. Policya are* 
Siztowala Maryana Kotarbę i M ieczysława Prusa, 
którzy w zakładzie litograficznym  Rogalskiego tło­
czyli nocp fałszywe banknoty czeskie. Skonfiskowa­
no 200 sztuk czeskich stukoronówek i dwie klisze. 
Aresztowano też kilku pośredników7 żydowskich, 
którzy wym ieniali banknoty W bankach.

DO SPRZEDANIA suknia popielata ubierana 
futrem. Wiadomość: Zyblikiewicza 18 II. p.
drzw i naprzeciw schodów, od godz. 1 do 4-tej.

f t i A P f c S Ł A M E , ______________

Wpisy na kursa handlowe obejmujące buclialteryę pojedyń 
czą i podwójną, stenografię, korespondencyę, rachunki 

kupieckie i t. d. w 1-szej rządów o uprawnionej

S2K0LE BUCHALTERYI „HERMES"
pod kierownictwem 439

J. P IL C H A  w Krakowie, ulica Floryańska L. 39,
przyjmuje się codziennie od 9— 1 i od 3—6. Szkoła pisa­
nia na maszynach ośmiu systemów. Ceny niskie. Absol­
wentów poleca na posady. Kursa roczne i 4-ro miesięczne- 
Rządowo uprawniona. — Kurs rozpoczyna się 10 marca.

P T l  s l u c h a c z y T r a w a
10 b. m. nowe kursa do wszystkich egzaminów i rygo- 
rozów prawniczych. Wypożyczanie materyalów dla pro- 
wincyi i zajętych biurowo. Wszelkie zmiany uwzględnione.

r n d n » “ K U R S A  P R A W N IC Z E  r n|in ł ‘  

„ U l i  m  m s u  m u m  „ I M ,
Kraków, uL Studencka 5, —  od 3—4  popołudniu

„Salon Sztuki *
ul. Szpitalna Wr. CO.

(naprzeciw teatru miejskiego).
Sprzedaż i kupno obrazów pierwszorzędnych nH* 
strzów , polskich i zagranicznych, po cenach umiar 
kowanych- Chcąc uprzystępnić najszerszym war­
stwom nabywanie prawdziwych dzieł sztuk,

prowadza dyrekeya również

s p rz s d a ż  n a  sp lo ty .
Telefon 2486.

Orgia droiyzny w r. 1920.
Nie wrócą już chyba te błogie czasiska, kiedy 4 FI. 48 kr., za korzec owsa 1 FI. 52 kr., za cet- 

bochenek chleba o wadze 3 i  pół funta wied. nar wied.siana3Fl., zaś na 1 żołnierza wyzna- 
kosztował 11 kraj carów a 1 funt mięsa 9 kr. czono wtedy 1 i jednę czw. funta chleba, pół 
Takie bowiem ceny ustanowiła Instrukcya Ge- funta mięsa i  1 kwartę jarzyny „w dobrym ga* 
nerajnego komisaryatu krajow ego z 14 kwiet- tunku I ilości".
nia 18i3 r ,  wydana z okazy] przemarszu z Kra- Po upływie 100-tu lat orgia drożyzny igra 
kowa korpusu wojsk polskich pod komendą kS. wprost z losem zgłodniałych rzesz, wyczekuję- 
Józefa Poniatowskiego do Saksonii z poc.ząt- cych z niecierpliwością powrotu normalnych 
kiem maja 1813 r. Płacono wtedy za korzec ja- stosunków lub stryczka na paskarzy. Przypatiz- 
rzyny, tj. mąki pszennej, krup, albo grochu myż się cenom z ostatnich dni:

Płacono w roku 1914:
za 1 kg. mięsa . . 1 K. —  h.
„  1 „  smalcu . . 2 K. —  h.
„  1 „  masła . . 2 K. 40 h.
„  1 litr mleka . . —  K. 20 h.
„ 1 kg. mąki pszen. — K. 28 h.
„ 1 kg cukru białego —  K. 72 h.
„ 1 szt. jajka . . —  K. 6 h.
„  1 kg. kaszy . . —  IC. 20 h.
„ 1 kg. ryżu . . —  K. 24 n.
„  100 kg. ziemniaków 6 K. — h. 
„  1 kopą kapusty . 2 K. 20 h.
„  1 kg. soli . .
,, 1 łitr nafty .
„ 1 kg. mydła .
,, 1 ctn. metr. węgla 1 K. 92 h.
„ 1 garn. ubrania . 60 K. —  h
„ 1 parę obuwia . 12 K.. — h.

—  K . 12 h.
— K. 32 h.
— K. 72 h.

w jesieni 1919:
20 K. — h.
40 K. — h.
60 K. —  h.
3 K. — h.
8 K. — h.
9 K. —  h.

— K. 80 h.
5 K. —  h.
9 K. — h.

od 50 do 100 K. 
od 30 do 100 K. 

' 1 K. 50 h.
—  K. 80 h.
24 K. — h #  
22 K. 50 h

1600 K. — h. 
300 K. —  h.

w marcu 1920:
36 K. — h.
70 K. -  h. 

od 120 — 140 K.
7 K. — h.

40 K. — h.
70 K . -  h. 
2 K . 10 h.

24 K. —  h.
38 K. —  h.

240 K. — h. 
od 4—5 K . za 1 kg. 

1 K. 80 h.
1 K. 80 h. w  pasku 7 K. 

50 K. — h.
42 K. — h. 

od 2500 — 4000 K . 
od 500 —  1000 K.

Ocl r. 1914 do jesieni 1919 podrożało zatem: 3333 proc., węgle 1172 proc., ubranie 2667 proc^
i mięso o 2000 procent, smalec 2000 proc., masło 3 a  obuwie 2500 proc. —  Z tego, że ceny wymle- 
; 2500 proc., mleko 1500 proc., mąka 2850 proc., ! nionych artykułów w  coraz to szybszem tempiile 

cukier 1250 proc., jaja 1280 proc., kasza 2500 pr., u się podnoszą, zaniechałem procentowego obli- 
ryż 3750 proc., ziemniaki do 1600 proc., kapusta I czenia wzrostu cen w r. 1920 —  jednak ko men-1 
od 1363 do 4000 proc., nafta 250 proc., mydło I tarze chyba zbyteczne. piotr Wyroirek.

Rugi polskie odwetem za rugi czeskie.

405

STENOGRAF3STKA
pisząca biegle na maszynie poszukiwana. Oferty z dokła­
da em podaniem dotychczasowej praktyki i żądanej płacy 
nadsyłać pod „Skrytka pocztowa 63 Kraków*. Reflektuje 

się tylko na pierwszorzędną siłę. 532

Marmoladę, Jabłka, Cukierki
Mydło do prania 65 proc.
i t. p. artykuły poleca hurtownie : Powszechne 
Towarzystwo Handlowe, Spółka zarojestr. z ogr. odp. 
w Krakowie, ul. Zwierzyniecka S, (Hotel Viktorya).

Firma H. Mendelsohn w Krakowie
pOaZUkujb

K A S Y E R A
tudzież siły bucha.teryjnej

Reflektuje się tylko na siły rutynowane. Do oferty należy 
dołączyć odpisy świadectw. 631

Podziękowanie
WP. Drowi E. W o l f o w i  w Podgórzu za 
dobrze przeprowadzoną sprawę M. K,
z a k ł a d  t e c h n i c ź T -  d e n t y s t y c z n y  

KONRADA TOMB1NSKIEGO
OTWARTY

OD GODZ. 9-1 PRZEDPOŁ. I OD 3 -6  POPOŁUDNIU 
KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYŻA L. 5; II. P. 3%

Cieszyn. (PA T ; „Dziennik Cieszyński11 dono­
si: Wczoraj przyjął członek komisyi alianckiej, 
j>. W ilion, deputacyę górników' z p. Teiierem  na 
czele. P. Teller przedstawił sytuacyę w  zagłę­
biu. R ogi polskich robotników urządzane przez 
Czechów w Zagłębiu Ostrawskiem, wzburzyły 
niesłychanie robotników polskich na całym 
Śląsku. W  calem Ostrawskiem Zagłębiu panu­
je anarchia. Robotnika polskiego nie tylko w y­
rzucają z warsztatów pracy, ałe nie jest on pe­
wnym życia wskutek pogromów urządzanych 
przez bojówki czeskie. Polskie organizacye ro­
botnicze uspokajają wzburzone masy zapewnie­
niem, że komisya aliancka wkroczy w te sto­
sunki i  zaprowadzi ład i porządek w kraju, w 
niyśl swojej proklamacyi z 3 lutego b. r. Tym ­
czasem jednak komisy a nie przedsiębrała ni­
czego, wskutek czego bojówki czeskie rozzu­
chwalają się coraz bardziej. Obywatelom pol­
skim wreszcie było tego już za wiele i samorzu­
tnie wzięli się do repiesyi. Wczoraj w Trzyńcu 
wydalono 60 robotników czeskich, między ntmi

kilku majstrów i  jednego inżyniera. Zapowie­
dziano też wydalenie dalszych czechofilów. W e
Frysztacie wysłano trzech robotników czeskich, 
pracujących w  tamtejszej stalowni, do Ostrawy, 
z tein, że jeżeli Cztai nio wstrzymają swoich 
rugów, to z Fzysztatn wydalonych będzie 158 
czeskich robotników Ton. sam ruch zaznacza 
się w  Karw aie. w  odpowiedzi na przemówienie 
p. Tellera i innych delegatów oświadczył p. 
Wilton, że szczerze się z powodu rugów czes­
kich ob u m . Żandaimerya będzie usunięta, 
skoro tyle skarg na nią się podnosi. Nad tą 
sprawą obradować będzie komisya na najbliż- 
szem posiedzeniu i  zajm ie się nią, a dziś zape­
wnić można delegatów, że komisya postąpi e- 
nergicznie, by przywrócić ład i porządek w  kra­
ju. Te słowa i  zapewnienia p. WUtona wywarły 
jak najlepsze wrażenia na delegatach i niewąt­
pliwie, jeżeli zostaną wprowadzone w  czyn, 
wpłyną uspokajająco na wzburzone masy ro­
botników polskich.

Heli

Gdańsk. (PA T ) „Danziger Ztg.“ zamieszcza 
długi aitykuł wstępny, poświęcony sprawie 
przemysłu naftowego w Polsce. Artykuł twier­
dzi, że tereny naftowe w byłej Galicyi mają dla 
Niemców w dalszym ciągu, pomimo rozpadmę- 
cia się Austryi, wielkie znaczenie, gdyż Niemcy 
nie mogą z powodu złej waluty sprowadzić naf­
ty z Ameryki, a nadto Niemcy potrzebują nic 
gotowych produktów, lecz tylko surowców, któ- 
reby u siebie przetworzyły, Ameryka zaś nie 
chce dostarczyć surowców. Nadto odgrywają 
tutaj wielką rolę listy przewozowo. Niemcy nie 
tylko nie mogą dopuścić do zmniejszenia się 
wpływów niemieckich w galicyjskim przemy­
śle naftowym, lecz powinny go jeszcze bardziej

powiększać, i nie dac się wyprzeć kapitałowi
ententy.

Warszawa (telef. AL). Sfery, zbliżone do mini- 
sta-stiwu skarbu, oświadczają, że pogłoski o ro­
kowaniach ze Standard Oil Company w oprawie 
zakupienia całego zagłębia naftowego, tylko czę­

ściową są uzasadnione, albowiem większość 
zagłębia znajduje się w rękach rządu, który te­
renów n e sprzeda. Mowa być może tylko o przed 
słębiorstwach, które znajdują się w posiadaniu 
kapitałów austryackich i niemieckich. Posiar 
danie tych obsizaow a:ie dałoby jednak przed­
siębiorstwu amerykańskiemu n.ńe tylko mono­
polu, ale nawet i przeważającego wpływu.

Wojna walutowa między Kanadą a Stanami Zjedn.?
Waszyngton. (B K ) P rzyw ódca opozycyi w  par- 

lam encie kanadyjskim , M ackeuzie, posm.uił 
wniosek, aby wstrzymać wszelki han icl między 
Kanadą i  StaEami Zjedn. tak długo, dopóki j

Stany Zjedn. nie będą przyjmowały dolarów 
kr.radyjskich w7 tej samej wartości, co własne 
dolary.
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Z itrzp a n ie  poo>ągu wskutek... snu o napadzie bandytów.
Lwów. (Toł. W.i W  pociągu zdążającym zc 

Stryja do Lwowa w jednym z przedziałów je­
chało 9 osób, które dla skrócenia czasu prowa­
dziły rozmowę o napadach bandytów, apaszów 
i t. p. W  czasfe jazdy wszystkich apanuwala 
drzemka. N ag le  jedna z pań jadąca z Drohoby­
cza zerwała się z strasznym krzykiem, rzuciła 
sir na. sąsiada, któremn wybita zęba, oraz po­
drapała go na twarzy. Napadnięty, sądząc, że 
opadli go bandyci, za rw a ł się do ucieczk i. 
Krzyk kob ie ty  nie ustaw ał. Powstała panika, 
chwytano za pakunki i usiłowano wydostać się 
z przedziału. Jeden z pasa, o rów myśląc, że ma 
przed sobą w acyn tkę skrępował jej ręce. Nast-j
ae I III Pi i i mm inna

piło szamotanie się, w czasie którego ktoś 
krzyknął, pali się, co jeszcze bardziej powięk­
szyło panikę. Wszyscy podróżni rzucili się do 
drzwi i okien. Na dobitek żołnierze, jadący w 
sąsiednim wozie, sądząc, że bandyci napadli na 
pociąg poczęli strzelać dla postrachu. Konduk­
tor, wadząc co się dzieje, pociągnął za linkę bez­
pieczeństwa Gdy. pociąg stanął, owa pani uspo­
koiła się i zapytała dlaczego jej skiępowano 
ręce. a gdy jej opowiedziano co zaszło, odpar­
ła, że śniło się jej, że napadli na nią bandyci i 
chcieli ją zabić i dlatego — przez sen widocznie 
— krzyczą’ ?, o ratunek. Po krótkim postoju po­
ciąg ruszył d? Lwowa.

S miliony Węgrów muszą wrócić do Węgier.
, Goniąc Krakowski" w prasie węgierskiej.

L°r.4yn T A I " .  N.itti żądaj wczoraj rew izji 
WHcunków pokojm-i ycii, przedłożonych Węgrom. 
Zwn oit na io uwagę, że wedle projektu, trzy 
milion-y V» ę.armw przejdą pod panowanie Ru­
muni Nr-rbii i Czf-ehopłowacyi. Nit-ti zażądał, 
aby pcio.-.tuwiocis przy Węgrzech obszary, za­
mieszkałe przez Węgrów. Lloyd G^kge przyłą­
czył się u o propozycji Nittego.

Budapeszt (Radio krak). Zarządca państwa, 
HtMt.iiv, udziela w dalszym ciągu audyoncyi po­

litycznych. Przesilenie nie jest jeszcze ukończo­
ne. Wobc-c dziennik. s-zy zagrai; iczc.iycłi Horthy 
zdementował pogłoski o rzekomym białym ter­
rorze na Węgrzech, zaznaczając, że pogłoski te 
są ró-zsiewr.me przez agemitów belszewiek. cli. 
„Uj Ncmzctek" przedrukował artykuły dzien­
ników polskich, „Gońca Krakowskiego" i „No­
wej Reformy", protestujące przeciw podziałowi 
Węgier i panowaniu czeskiemu w  północnych 
Węgrzech.

MMMMMM

Kooferencya państw w Warszawie
Warszawa. (P A T ) „Kuryer VVarsz.“ donosi: 

Poseł rumuński, Lorescu, otrzymał tymczasowo 
ao-simacyę reprezentowania Rumunii na kon­
ferencji w Warszawie. Od przebiegu obrad Lo­
rescu z rządem polskim zależeć będzie, czy do 
Warszaw;. przybędie spocyaltm delegacya ru­
muńska.

Warszawa. (PAT], Łotewska delegacya w Po l­
sce, otrzymała dnia 4 Lun. depeszę., że delegacya 
łotewska wyjedzie dnia 3 bm. z Rygi do W ar­
szawy, o następującym składzie: Wiceminister 
spraw wewnętrzny Ich Keranis, wicemin. spraw 
w jj  ji-,oiv.y cb pułkownik Laikiminsch i dyrektor 
departamentu polityczno-dyplomatycznego min. 
spraw zagranicznych p. Seja. Przyjazd pokojo 
wej dologacyi łotewskiej spodziewany był w 
piątek luk w sobotę.

Groźba strajku powszechnego
Warszawa (PAT ). W  sprawie grożącego W ar­

s o w ie  strajku powszechnego zgłosili się wczo­
raj d\> Sejmu delegaci związków zawodowych, 

m m m m m m — ■■

wojskowej elektrowni, gazowni oraz robotników 
miejskich, którzy odbyli naradę z posłami socy- 
ał i styczny mi, Barlickim i  Żuławskim. Delega- 
■cya oświadczyła, że i&tniejący obecnie strajk 
metalowców, robotników budowlanych 1 robo­
tników przemysłu drzewnego j  t. d. ma charak­
ter wyłącznie ekonomiczny. Odezwy, wytn*.  
przez komunistów, nadając strajkowi piętno 
polityczne, są tendencyjnie kłamliwe. Delegaci 

I udali się maistępin.e do prezesa ministrów Skul­
skiego, prosząc o interweneyę rządu w sprawie 
trwającego bezrobocia. Premier Skulski odpo­
wiedz aL iż rząd poczyni wszystko, aby sprawę 
załagodzić. Minister pracy udzielić ma dzisiaj 
związkom zawodowym konkretnej odpowiedzi.

Mąka na święta.
Warszawa. (Teł. M.) Wobec przyznania dla 

ludności żydowskiej mąki pszennej na święta 
Paschy min. aprowizacyi zamierza także wydać 
taką mąkn ludności chrześcijańskiej. Do tego 
celu zostaną użyte zapasy mąki z Ameryku

Sep obraduje nad dodatkami drożyźnianemi
dla emerytów.

warszawa. (PA T ) Wczoraj porządek dzienny 
Sejm i rozpoczęła sprawa podwyższenia do­
datku drożyźnianego dla emerytów cywilnych 
i wdów j  sierot pc nich. Ustawa postanawia, że 
dodatek drozyzrbany ma wynosić w przyszłości 
40 do 3CC proc pobieranych emerytur 1 pensyi.

Sprawozdawca p. Go dok domagał się, aby 
rząd wyrównał także szkody, wynikłe z przo- 
prowairema rclacyi marek do koron.

Wicemi nister skarbu, Weinfeld, ■ zaznacza, że 
takie podwyższenie emerytur obciąży państwo 
o wyńaSck 43 milionów, mimo, iż niema w tym 
wzg. Jzie obowiązku prawnego. W głosowaniu 
odrzucono wszystkie poprawki i przyjęto usta 
wę w ‘J czytaniu.

los. R;:ą i Uonmga się kontroli funduszów 
wszystkich urzędów w Polsce, które dotąd nie 
złoży1'- rnchumrów ze swej działa; ości, obej­
mują? t n- żądaniem także wydział krajowy i 
komisy? kw idr.cyjną w Krakowie.

Po odosłziriu do komisyi aprow.izacyjnej spra­
wy ud/ielenia. przez rząd gwanamcyi państwowej 
do wysokości 10 miliomów marek dla Ce, .trałi 
w Spółdzielczych stowarzyszeń rolniczo-handlo­
wych v W  rszawie, Izba przystąpiła do sprawy 
utworzenia dostatecznej ilości kas dla wymia­
ny waluiy.

Izba uchwaliła rezolucyę kom isji orae rezo­
lu cję pos. A ojtalińskiego, domagającą się przed 
łoże;iia projektu siotutu banku polskiego, któ­
ryby zastąpii P. K. K. P.

P rzy j tąp i u., o do sprawy wprowadzenia spe- 
cya!nc?o podatku na rzecz polskiego Towarzy­
stwa Czerwonego Krzyża. Sprawozdawca pos.

Osiecki wzywa rząd ao przed toż en La. Sejmowi 
projektu ustawy o wprowadzemu takiego po­
datku. Izba przyjęła rezolucyę.

Z kolei Izba zgodziła się na rozszerzonie pra­
wa komasacji aa miasta, z wszelkimi skutka­
mi, od d n a  12 stycznia 1918.

polskie ziemie ukraińskie za Zbruczem. D tia 15 
lutego zniesiono władze ukraińskie i zaprowa­
dzono nowe władze polskie.

Przemycanie złota i srebra z Polski 
do Niemiec.

Bytom (PAT ). „Gazeta Opolska" docosd, że w 
Okolicy, na wysokości Wieluń,a, kwitnie prze­
mytnictwo z Polski, szczególnie złota i smebrai 
Przemytnikami są przeważne żydzi, którym 
niemiecka straż graniczna ułatwia przejście 
przez granicę, a potem odprowi d.za, ina pocztę w 
Byczji. ńe, gd ze  cedziennie gromadzi się wielka 
ilość złota i srebra z Polski, które potem wywo­
zi się do Wrocławia. „Gazeta Opolska" domegiai 
się od polskiej straży gran;cznej większej czuj­
ności, a od komisyi ententy wjsilania do Byczy­
ny załogi kouiLicyjmej.

M g l i s  Danków P M i s t i l )  w Odansko
Gdańsk (PAT ). Wszys*kie istniejące tu nie­

mieckie zak ł.fly  bankowe zostały wczoraj z roz­
porządzenia starosty zamknięte. Przyczyna te­
go rozporządzeni a •r.ue jest imaną.

Szlezwig  odiącza się od Niemiec.
Warszawa. (Teł. M.) Otrzymano tu wiado­

mość, że liozni przedstawiciele towarzystw ii 
partyi politycznych zebrali się w Rendoburgu i  
proklamowali oddzielenie Szlezwigu od Prus 
i utworzenie państwa niepodległościowego. Jest 
rzeczą znamienną, że niemiecki komisarz pań­
stwowy Krooster wyznaczony został do przedło­
żenia proklamacyi niepodległościowej rządowi 
beriińskiem ’.

Pamiętniki Hindenburga.
Norddch (Radio krak.) Dnia 9 kwietnia ukażą 

się w handlu księgarskim w Niemczech i zagranicą 
pamiętniki Hindenburga pt. „Erumerungeu aus mai. 
nem Leben" w trzech tomach.
Demonstracye Niemców przeciw 
tzeskiemu uciskowi szkolnemu.
Berno (PA T ). Wybuchł tu powszechny strajk 

we wszystkich szkołach niemieckich, począwszy 
od szkól normalnych aż do techniki, a to t a  
znak protestu przeciw uciskaniu niemieckiego 
szkolnictwa przez Czechów. Strajkujący demon­
strują po ulicach. Władze czeskie zakazały przy­
wódcy niemieckiemu, Lodgcmanaiowi, urządze­
nia odczytu w Bernie, już zapowiedzianego. Lod- 
gemann wysłał do prezydenta mamiiisrtirów protest 
telegraficzny, w którym zwraca uwagę, że na­
wet w dawnej Austryi nie mogło się wydarzyć 
podobne ograniczenie swobody obywatelskiej.

„Żydom wstęp wzbroniony".
Praga (PAT) Czeskie biuro prasowe donosi z Bu­

dapeszty że rektor Uniwersytetu polecił wstrzymać 
dalsze wpisy, gdyż biała gwerdye zabraniają żydom 
dostępu do nuiwersytetu. Żołnierze białej gwardyi 
ustawili przed uniwersytetem tablicę z napisem: 
Żydom wstęp wzbroniony.

W sejmie wniesiono interpelacyę w sprawie iw  
gadkowego zniknięcia dwóch żydów w Miskolczu, 
których skrytobójczo usunięto.teeryGa mm sie iia.ialo werialitii.

Waszyngton (PA T ). Senat amerykański przy­
jął piąte zastrzeżeń-e senatora Lodge o doktry­
nie Monroego 58 glosami przeciw 22. Z strze­
żenie W ilsona w slylizacyi Hitclihodiia odrzu­
cono. Przyjęcie czwartego zastrzeżenia senatora 
Lodge co do traktatu o Lidze narodów oznacza 
faktycznie wyrzeczenie się traktatu wersutakie­
go, gdyż Wilson oświadczył, że w razie przyję­
cia tego zastrzeżenia wycofa cały traktat. Także 
zastrzeżenia co do Szantungu przyjęto. W  re­
zultacie więc rozbiły się próby porozumienia

Denikin w zasadzce.
Amsterdam (B. K.). Dzienniki angielskie po­

twierdzają relacyc o zupełnem zniszczeniu armi] 
Cenikina. W edle doniesień Reutera, wpadł De- 
rik in  na półw jspie kubańskim w zasadzkę.

M W f  SlDOrSKl PIZŚO S30SD1 iljWSklB.
Lwów (1’A ’i ) .  Przed sądem w ojskow ym  rozą/o­

częta. się rozprawa przeciw podchorążemu Bro­
nisławowi Alfredowi Sikorskiemu, który jako 
kierowniik drukarni w ojskowej we Lw ow ie — 
sprzedawał farby, papier i ołów z tej drukarni, 
a kwotę kilkod7J®sdęc;n tysięcy koron, uzyskaną 
z tej sprzedaży, sobio przywłaszczył. Nadto sfał­
szował on rachunek na papier, rzekom o drukar­
ni dostarczony i p-obrał w  ten sposób przeszło 
14.600 koron.

P o ió i  2009 i i ś w  z H i  do Galicji.
Lwów (P A T ). Dnia 2 m arca przyjechał do Lwo- 

wia transport około 2000 byłych austryackich 
jeńców z W łoch. Pochodzą oni przeważn’e z G-a- 
l ic y i wschodniej, z pułków tam stacycmowa- 
nycli.

Polska za zgodą Ukrainy obsadziła 
ziemie za Zbruczem.

Lwów (P A T ). „H rom adskaja  Dum ka" zam ie­
szcza w i> Ge mość, że na podstawie porozum ie- ■ - -
nia pani rdzy rządem uki iń.skiej narodowej re- Ogłoszenia o przeniesieniu kancelaryi do War- 
publik i a w ładzam i polskicm i, obsadziło wojsko 1 szawy nie dotyczą mnie. 590

Z Ł O T O  DENTYSTYCZNE
wyrabia i poleca najtaniej 399

Yogler, Kraków, Grodzka 31.
A d w C K a t

Dr. Zygmunt Mandel
Kraków, Rynek główny L. 22
prowadzi nadal  kancelaryę w Krakowie.
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MA I R  YC Y  YER RAAC .

Prom ienie B. 10
(Romans fantastyczny z końca XX. wieku).

—  Dlatego —  odparłem z uśmiechem — że 
ale widziałam nigdy swej metryki urodzenia, 
t  fakty, o klórych wspomniałem nie stanowię, 
aynajmniej dowodu, żeś istotnie córkę Massig- 
oaca...

—  Nie masz jednak żadnego dowodu na to, 
ie tak nie jest?!

—  Kto wie? może i mam ten dowód.,
—  Co?!... masz dowód?!
— Nie inaczej!...
Policzki Beranżcny zabarwiły się różową falę 

krwi, oczy jej płonęły podnieceniem:
— W iktorynie! błagam cię! nie męcz ranie 

dłużej!... Jeżeli coś wiesz, to nie pozostawiaj 
mnie w  tej dręczącej niepewności...

—  Czy znasz pismo Massdignaca?
Skinęła potwierdzająco głowę. Wyjąłem z 

kieszeni list i podałem go jej.
— Czytaj, najdroższa. To jest list pisany przez 

Massignaca do mnie. Oddał ma go w chwili 
śmierci... Z początku przeczytałem tylko pierw­
sze słowa i odrazu zacząłem szukać Cię, Beran- 
żero... Czytaj teraz ty i nie wątp o paawdzic 
tych słów... Wszak to wyznanie zza grobu...

W zięła z moich list i przeczytała głośno: 
„Beranżera zna formułę i n?e zdradzi jej niko­
mu innemu tylko tobie, Wiktorynie. Ożenisz 
się z nią nieprawdaż? Ona nie jest moją córką
— to córka Noela Dorgoroux. Brodziła się pięć 
mi&ięcy po moim ślubie,, o czem możesz się 
przekonać z aktów stanu cywilnego... Przebacz­
cie mi oboje i módlcie się za mnie...

Zapanowała długa chwila milczenia. Beran- 
żera płakała ze wziuszenia i uciechy. Ciężar 
wstydu i rozpaczy, który przygnała ! jej życie
—  spadł nagle z jej ramion'. Mogła odetchnąć 
swobodnie, podnieść głowę śmiało do góry i 
sięgnąć po swoją cząstkę szczęścia i miłości.

Cichutko szepnęła.'
—  Czy możliwe?... Jestem córką Noela Dor- 

geroux... Czy możliwe...
— Nietylko możliwe, ale pewne. Po siwej wa'- 

cc straszliwej z Velmotem Massignae. widząc z 
jakiem  poświęceniem i an.eiską dobrocią — 
zaczął odczuwać wyrzuty sumienia... Chciał 
snać okupić swe zbrodnie napisaniem tego listu, 
który ze stanowiska prawnego nie ma żadnego 
znaczenia, ale dla nas obojga stanowi wystar­
czający dowód prawdy... Jesteś córką Noela 
Dorgeroux, Beranżero! córką tego szlachetnego, 
genialnego człowieka, którego kochałaś zawsze 
i który pragnął, abyśmy snę pobrali... Nie bę­
dziesz się chciała chyba opierać jego życzeniu? 
Czyż nie jest to naszym obowiązkiem połączyć 
się i doprowadzić do końca jego przedsięwzię-

I
cle? Ty znasz niezbędną formułę. Podając j ą
do publicznej wiadomości utrwalimy nazawsze 
genialny wynalazek Noela Borgeroux!... Czy 
pragniesz tego. Beranżero?...

Pozwoliła mi dość długo czekać na odpo­
wiedź. Usiłowałem ją w dalszym ciągu przeko­
nywać... Uderzył mnie wyraz dziwnego roztar­
gnienia i szczególnego niepokoju z jakim słów 
inoicii słuchała:

— Co ci jest, kochanie? Zgadzasz się, niepra­
wdaż?

— Tak, tak —  rzekła * ale przedewszystkicm 
muszę zaapelować do mei pamięci... Co za nie­
ostrożność z mej strony, żem sobie tej formuły 
odrazu me zapisała.. Ale ja ją przecież uniieui 
na pamięć... Chociaż...

Czoło jej pofałdowało się, rysy twarzy drgały 
nerwowo... Nagle wykrzyknęła:

Kiutkę papieru!... i  ołówek —  prędko!... 
prędko... C. D. N.

„Ordinatodum sexueilogicuni“
poradnia Dra S„ Kurkiewicza dla nerwo­
wych przypadłości ż yc i a  p ł c io we g o  

w Krakowie przy ul. Batorego 20.
Mężczyzn, płciowo osłabłych, uzdalniamy do małżeń 

skiego pożycia, metodą o k r e s o w ą  (przez 3 do 4 miesię 
cy), wypróbowaną i energicznie opanowującą. Zgtoszeni- 
i i s t o w n e  n ie  będą uwzględnianemu 29

N O W O  O T W O R Z O N Y PO D  FIRM Ą

H U R T O W N Y  S K Ł A D  M - M L ' s - RODAKOWSKII l U l l l U f l l l l  ł - n  W w Kr&kowie> uh jagiellońska 9.

POLECA
P. T. KUPCOM i KÓŁKOM ROLNICZYM:

Pończochy, Skarpetki, Rękawiczki, Zefiry, 
Płócienka, Nici, Bawełny, Przędzę i t. p.

Sp rzed aż ty lko  hurtów ..a , 438

Żądaniom Klienteli mojej zadość 1 
czyniąc, otworzyłem w fabryce mo­

jej oddział do 266

Młodego urzędnika
poszuknje duże przedsiębior­
stwo przemysłowe połączone 
z biurem handlowem w Kra­
kowie. Wymagania: 1) Do­
kładna znajomość buchalteryi 
izwykłej korespondeucyihan­
dlowej. 2) Znajomość języka 
polskiego i niemieckiego w 
bo wie i piśmie. 3) Kilknle- 
gnia praktyka biurowa. Zgło­
szenia tylko pisemne z odpi­
sami świadectw oraz curricu­

lum Titae przyjmuje:
Towarzystwo transakcyjna, Kra­

ków, Wolska 3. 617

11 W S Z Y S T K IE  P A N lE U  I Baczność Inwalidzi muzycy!
ą Potrzeba natychmiast zdolnych muzyków do wzmo­

cnienia orkiestry Szkoły inwalidów wojennycn 
w Krakowie. Warunki nadzwyczaj korzystne. Zgła­
szać się do Szkoły Inwalidów wojennych w Kra­

kowie, ul. Smoleńsk 1. 9. 417

według najnowszych modeli

fabryka Kapeluszy damsklcb W IENER
Kraków, Stradom 5.

Jedyny najtańszy dum  handlow y

IGNACY CYPRES
Kraków, ul. Szew ska 13/11 G.
poleca niklowy system Roskopf 70 K., Bu­
dzik z przedwoj. werkiem 250 K. Skrzypce 
ze smyczkiem 500 K. i wyżej. Harmonie wie­
deńskie model, jednorzędówka K. 400, dwu­
rzędów ka K. 700. Trąby akordeonowe K. 
120, 150. Dyamenty do szkła K. 70, 100. 

Brzytwy K, 80, 100, 120. Maszynki do włosów K. 80.150. 
Maszynki do samogolenia K. 60,150. Pas do brzytwy 30 K. 
Kamień 10 K. Pudla do skrzypiec K, 100 i 200. Wysyłka 
za zaliczką. Csnnik ilustrowany za nadesłaniem 2 K. przekazem.

K u p u je  złoto I s re b ro . 454

Najszykowniejsze kostyumy, spódniczki, 
s u k n ie  spacerowe, płaszcze, kostyumy spor­
towe (princzesy) wykonuje najlepiej tylko

JOZEF GAŁĄZKA, Kraków, Floryańska 24.
(SIŁY MĘSKIE).__________________ 228

KWIATY! SZTUCZNE
artystyczne kapeluszowe, dekoracyjne, kościelne, 
pióra, boa, fantazye poleca hurtownie i detailicznie

Wincenty na Górska, Kraków, Floryańska 18,1 p.

CUKRY
r

Czekoladę,
Pomadki czekolad.,
Towary kolonialne jakote*

M Y D Ł A  400 
T O A L E T O W E

firm krajowych i zagra* 
nicznych oraz Mydło do prania poleca firma
Perlmutter i Goldberger

Kraków, Dietlowska 65.

CERAMIKA
SUCHEDNIO W SKA
poleca swoja wyroby, a mianowicie:

NACZYNIA K a m ien n e  OGNIOTRWAŁE
z gwarsncyą wymiany w rszle pęknięcia w ogniu.
REPREZENTACYA NA MAŁOPOLSKI;

CIESZYŃSKI:
I ŚLĄSK

97

“ KURSA PRAWNICZE
KRAKÓW, JASNA 10,111

pod nowem kierownictwem zreorgan zowane, przy­
stosowane do ostatnich zmian i wymogów rozpo­
czynają LEKCYE ZBIOROWE oraz naukę indywi­
dualną. Dostarczamy cały uzupełniony materyał. 446

A ica ca  chem iczna  a a
PRALNIA I FA RSIARN IA„CORSO

FRANCISZKA BĘBENKA
przyjmnje wszelką garderobę męską i damską do chemi­
cznego czyszczenia i tarbowauia. Ha sezon wiosenny far­

buje płótna na wszelkie kolory. 426
n i le :  u l. D Iu r a  10, u l. *-«. Seb attyan a  11.

Centrala: ul.Grzegórzecka30.

A. J. LEWIŃSKI, Kraków, Starowiślna 35.

J A D W I G A  S P U N E R
Dom eksportowy wyrobów galanteryjnych,

szczotks£skich i powroźniczych
Sk ład  . . .  I Z r o I r n u f i A  ul- D ie tlow sk a  I. 3 
B iuro W  m a K U W I C  ul. św . S tan is ław a  3

poleca
szczotki czysto ryżowe, jieudzle, zmiotki, zamiatacze 1 inue 
iowary w zakres szczoUarski wchodzące, po cenach fa­

brycznych, ręcząc za rzetelną i szybką obsługę. 359

♦

!

i  mm m  i u n  i
Kraków, Rynek główny 22. Tel. 2246 

czuwa nad sklepami, magazy­
nami i t. d. w porze nocnej. 508

Dostarcza konwojów uzbrojonych za­
opatrzonych w legitymacye Władz.

SZNUROWADŁA
BAWEŁNIANE I NIClANE
w e w szystkich  ko lorach  i szero ko ściach

POLECA FABRYKA TASIEM

R. Kulik, Warszawa
ul. Św.-Jerska 18.
KANTOR S P k Z E D A Ź Y :  365

ul. Franciszkańska 31, tel. 49*79.

Łagiewnicka fabryka pieców kaflowych, 
naczyu glinianych oraz kamiennych

dawniej M. BARUCUA, obecnie 388

I. Waldmann i J. Stnrz
poleca swoje wyroby po cenach nader umiarkowanych 
Biuro: Kraków-Podgórze, ul. Warneńczyka 10. Telef. 2062.

Spółka samochodowa „P0LAUT0"
Sptłka x ogr. i4pvw.

w Krakowie, ulica Gołębia L. 14, parter
Kupno i sprzedaż. Samochody osobowe oraz ciężarów* 
nowe i używane. Części składowe i przybory, Benzyna,

oliwa i smary. Motocykle, rowery. 18
W ynajem  sam ochodów  osobow ych i c iężaró w .

W aine dla P.T, Kupców i Kółek roln.
Fabryczny skład przedwojennych sznurowa­
deł nicianych do obuwia w różnych gatun­
kach po cenaoh fabrycznych poleca firma

I. VOGELFANG
K rakó w , K rak o w sk a  3 . 120

PRACOWNIA i K0NFEKCYA SUitiEN DAMSKICH
MICHALINY CHWAŁEK
w Krakowie, ulica Floryańska 43 front

wykoauje kostyumy, pinszcze, suknie wieczorowe, 
balowe i t. p. według najświeższych żurnali. 11

ZaMad Poyrzeoowy „Concordia4*
jedyny w Krakowie, Kiur> ma własny wytón trumien

JANA WOLNEGO 3
Piąć »zc£dpdński L  2 icani włabnyj. Tel. 351.

TWARDE DRZEWO OPAŁOWE
nadeszło do składu drzewa lirmy

Franciszek Karczm arczyk
S f a r o w . ś : i i ć i  8 3 .  371



fitr. 8. GONIEC KRAKOWSKI Nr. et

SKŁAD PAPIERU I GUANTERYI
M i c h a ł  S Ł O M I A N Y  S L a w & w m a

Portfele. — Szachy — Karty do g:y 
45:5 Wykonuje BILETY wizytowa i ZAWiADGiWcNIA śiubne.

Obiady domowe^
z 3-ch dań 7 marek
mów, m  18,

Autogaraż
Stan. Szybowicza
w Krakowie, Aryańska 1

ma do sprzedania

O M M I B U I
marki „Gi iii' Stift* na 32 
osób w dobrym stanie oraz 
inne wozy osobowe i cię­

żarowe. 487

P i t y M y  ih i r t a o w a n ia
A. BROS5 Kraków 

ul. Horyańskg 44
nirożnik oboK Bramy Florj ań- 
Składnlcom, wojekowym i »up- 

cott ceny hartowne '6

Swój do swirego!
Wyborne myJh toaletowa i do 
prania, pasty terpenL do bu­
cików i podłóg, Sirax, Sidol, 
szczotki, kłódki, noże noży­
czki, scyzoryki! 148

MasrjmM do ss- 
\ motolania, brzy- 

v j  twy. niasrynki
£  s tr’ żt!aia

;■?>L 'yJ  włosów, Żapalni-
r k \ ^ .  cz'*‘ benzynowe, 

\JqR kamyczki itd. 
Ogólnie znane, nad- 
zwyczaj praktyc.no, 
u j . wersalno szydro 
,LUfdAX“ , do zeszywa­
nia skór, pasów, obu 
wia. lejcy, workówitp. 
ze sposobem użycia,
4 rozmait igłami i 
zwojem nici M 2d" —.
Krcui i pudry „Der­
ma", Lustra, lusterka.

Perfumy.
Specjalności gumowe I 

Towar doborowy!

Dom flaotfswy I  Piemiu i łka
Kraków, ul. Karmelicka L. 9 8

“ PASTA™
do podróg, mebli i do ocuwla

Szczotki
? a » h a  d o  ir.a tcryi 
.  C ł i l l u  | b (e |jzn y

Boraks
krothrr.:!, guma arabsk?.

Perfumy 
mydła, pudry, kremy 
ao rąk i do zębów

poleca firm u 467

Wiktor Wanderei
skład farb i perfumetyt 
Kraków, Szewska 21.

w

Na s io n a  w a r z y w n e  i k w ia t o w e  I  n
ailepszei jakości ■» L #

rzewka owocowe ;jierne i karłowe 
rzewfca i krzewy ozdobne

502

Skład nasion: POLEGA Sikółl i :

“ 3" “  ”  „ P O J O N A "  K r a k o w s k a  s z k ó łk a  d r z e w
Geny na żąd&r.ie listown.e K R A K Ó W  Cenników nie wysyłamy.

• •  

«

;
» •

K o m p i e t n e  a r z ą d z n n i e  s t o l a r n i
nowe lub mało r.u/yte natychmi.lsl kupie. 

Oferty ^od adresem ■

M. : 5.. St.y., skrytka pocztowa 20.

Pierwszorzędna cłineśrijanska

i kflstyoaów danukiu
p o d  f i r m ą

Kam ł Siisse)
Kraków, Sztw.ka /3, II. p.

- w y k o n u j e  na  s e z o n  i w l o w e n -
D y  bnr r t zo  s t a r a n n i e  k o a t y u m y  
B u kn .e .  p ł a s z c z e  k r o ju m  f ra ti cu - 
g.ci ia i a n g i e l s k i m  w e d ł u g  n a j ­
n o w s z y c h  i u r n a l i .  —  K o b o t n  
p u B k i n a i u a l k o i l d u a ,  C e *  

n j r  p n y e ł f p n e .  3 0 5

D O M  B A N K O W Y  i K A N T O R  W Y IW A N Y  |

H .  M S E R O S Z E W S K I  I
SNA Z O. O . 404 OT

w  K r a h G V f i s ,  u l .  F lo r^ a ń s .H a  43 .  Teł. Nr. 2CS8. 1
Przyjmuje wpłaty na rachunki bieięce, uskuteczni? przekazy w kraju “ ■ 
i na zagranicę, akredytywy, oraz wszelkie transakeye giełdowe. B

m l

W w  G s  „ A M E B A "
FlrtMY 235

K. BZ5CCICBHURSKI
W  KRAKOWIE

zastępuje w zupełności wszelkie zagraniczne wody gorzkie, 
b o  n a o y c ia  w  a p t e k a c h  i d ro g u e ry a c h . ( E N / .  F L A S Z K I  Kor. 5„ 
Skład gr APTEKA k. WISZNIEWSKI *  Krakowie, ui. Fioryanska 15. Telef. 31.

Plstwwy kra,ewy zakłaa rekon- 
ktrukcyi i udowy organów ko­

ić,alnych I eeonowyer. 
Stanisława Zebrowskiego

organom.strża-technika 
w Krakowie, św. Tom as.. 23
pof?żuku,e natychmiast ukw 
lifiKOwan ’ b monterów. 468

M je  tle Howta
do urżĄdicnij i prov ad/.ł nia 
,«kiejkoiwiek lecż popłatnej 
tabrykacyi. Ix>k„. tatr, ciny 
i siła parowa 8 HI', obca ko­
lei ułatwią urxąd*onie. Zgło- 
jzcn.j pou racI;owiec przyj­
mie biuro F. Stattera, Kra­
ków, Grod/.l.a 13. 515

„ P H I L A T t L I A 11
Kraków, Bracka 10

Kupno i sprzedaż marek po­
cztowych, 421

POLONIA
Towa rzystwo ubezpieczeń w Warszawie. 

Roprezentacya w Krakowie, Zwierzyniecka 7
ubdżpieeża t:a ognia, piorunu i ekspiozyi

transporiy na kolejach i statkacli 
szyby i lustra od rozbicia.

IfITA
Towarzystwo Ubozpi.ci.eit w Wat sza wio. 

fceprezentacya w Krakowie, Zwieiryniecka 7
ubezpiecza od nieszczęśliwych wypadków, które spowodują 
śmierć, niezdolność Uo pracy lub chwilowe kalectwo. 
Wypłaca dożywotnie ronty inwalidzkie;
dożywotnia uoezpiaczenia od nieszczęśliwych wypadków 
ja  lądzie i morzu, za jednorazową i platą premi. na cało 
życie. Ważne dla zawodowo podróżującyi-n ; 
ubezpieczenia na życie i ronię, oraz posagowa na bardzo 
korzystnych warunkach.

Ajentury w całej Malopulsce i na Śląsku. — Solidni 
przedstawiciele będą przyjęci na korzystnych warumcach 

za stałą prowizyą. 874

S Y N D Y K A T  K O S Z Y K A R S K I
Spółka z oęr. odpow.

w Krakowie, ui. Floryaiska 32, I. p.
zakupi w iększą ilość w ik liny koszykarsk i^  koro­
wanej białej lub gotowanej jednorocznej lub trzech­
letniej łud iież padnajmie każdą ilość ter" iów  w i­

klinowych.

O fo tly  z poiłaiiieui gatunku w ikhuy oraz dokft- 
dnem podaniem lokalnych ua iunków  robocizny, 
eksploatacyj i ceny należy wno?:ć pod adresem 

.yndykału. 530

ZAWIA&OMtiNIE.
Z dniem  1-go m arca 520

Salon do czesania Pań
firm y  p. Wiskidy, Rynek, Linia A-B w raz  z per- 
soiia ie in  z r * ia ł  p rzen ies ion y  na uimę Szew-

f♦♦‘Tet »4, f, m,S Ła6Uilt,(’ ADAM.
Do możliwie natychmiast, wstąpienia poszukuje się

URZĘDNIKA KOMER&YALKEGO I
7. dobrem wykształceniem  i długoletnią praktyką 
w  biurach w iększych przedsiębiorstw. Znajomość 
języka niem ieckiego wymagana. O ferty z życ io ry­
sem, podaniem żądanej płacy i odpisami św iadectw 
wnosić należy do D yrekcyi Towarzystwa A kcy j­
nego Zakładów Hutniczych i Górniczych w  Trzebini.

S i a i s z a ,  z d o ln a  i s u h m t in a  d z ie w c z y n a
zostanie przyjęta do Kasyua urzędniczego Za­
kładów Hurniczych w Trzebini do podawania 

do stotu i robót w kuchni.
Starające zechcą się przedstawić za zwrotem

ó2łi

1

się
kosztow podróży.

NA SEZON WIOSENNY!
P rzy jm u je  d o  p rzerab ian i* 
i d c  przełfasonow yw onl*

K A P E L U S Z E
.-■umiane męskie, damskie i dzlaelnne

według nnjnowsż. Łsonów. Wykonanie szybkie i dokładne.
PIOTR WILK kapelusznlk w  Krakowie

ui. B a u ‘ o v *  L. 1 6 , p a r te r .  234

BANK HANDLOWY W WARSZAWIE
Warszawa, ulica Traugutta 7-9

założony w roku 1870 
(najstarsza instytucya bankoyua w Polsce)

Kapitał zakład ovi i rezerwowy fók p. 81.747.931‘fO
zawiadamia niniejszem, że

otwiera w Kr akr wre przy ulicy Wiślnei I. 3 WŁASKY ODDZIAŁ
który będzie załatwiać wszelkie operacye bankowe. 

ODDZIAŁY W P O LSCE: Będzin, Częstochowa, Kalisz, Kielce, Kraków, Lutlln, Łódź, Mława, Ostro­
wiec, Piotrków, Redom, Radomsk, Sosnowiec, Włocławek, Zawiercie.

O i DZIAŁ W GDAŃSKU : Długi Rynek (Langat RiSarkt) Nr. 7. ODDZIAŁY ZA G RA N ICĄ : Kijów, Piotiogród (Petersburg).

Wyds-węa: .W zastępstwie Spółki W yd. „EdUoj" I. Ksr  arsił. Redakibr odpow,r Jan Startu wf«r. -Tel. 2t2 ł) — Druk. Lnd«wa w Krakowie.


